
Nr. 146. We Lwowie — Środa <mia 28. Czerwca 1»93. Rok X X X II.
W ychodzi w  dni p o w s z e d n i e  

w  d v ó c h  w y d en l« c ,,:
dla Lwowa o godzinie 2 . p o p o łu d n iu , d la  piow iou/i 

o 8 . wioazorem.

P r z e d p ł a t a  w y n o s i :
Wt  L w ow ie z dustawa do domu: miesięcznie zł. 1.5C, 

kwartalnie zł. 4 .5 0 ,  półrocznie 9  zł.
Na prowincji z przesyłką poAtową: m .es.ęczm e 2  zł., 

kw artalnie 6  z ł , półrocznie 1 2  zł.
/ a  g ran ica  kwartalnie *ł- ^ 1'° roeznie 13 zł.

jS itiiier koNKtjlJ® 6
TUTKA KE1)AK< 1 1 : Ul Czarnieckiego 1 .4  parter. 

Otwarte od so a z in j, »■ liotT|- w południe.
B J T ltA  A D B llN I* r B A U l I :  Ul. C zarnieckiego 1.2 

(•klep). Otwarte id godz. 9 do 1 w po łudn ie  
I j  j o  '  w ieczorem .

O głoszen ia  1 p rzed p ła tę  przyjm ują we L w o w ie
A doin istracya  Gaz. Nar. ul. Czarnieckiego 1.2 (sk le p )  
księgarnia Jakubowskiego i Zadurowicza pl. Maryacki ił) 
tudzież Biuro dzienników* ul. Earola Ludwika 1. 9

O głoszen ia  przyjm ują: 
w P aryżu: C. Adam (Ciborowski), 52 rue du Four- 
Paris. — We W ied n iu : H aasenstein & Vogler (Otto 
Maas), W alfiscbgasse 10; KudolfM osse, Seilers.&dte 2. 
A. Oppelik. O rim sngergasse 12; M.Dukes, Wollzeile t>- 
H Schallek, 'Nollzeile 11 i J  Danneberg, I. W oll­
zeile 1 9 .— W H am burgu: A. S te in e r.— W Pranie 
łu n ie  n. M.: Haasenstein & V ogler i G. L. D aube& C  

W W a rsz a w ie : Keichmann & F rendler.

CENA OGŁOSZEŃ: O głoszen ia  -w y e za jite  za je 
dnoszpaltowy wiersz dobnym drukiem "ub jego 
mUjsce 6  et. N a d es ła n e  sa wiersz lu l  jego 
miejsce 3 0  ct.

Od wydawnictwa.

G aze ta  N a ro d o w a  w i-rna  swojej 
32-letniej tradycyi, dąży do jak najszer­
szego ro zw o ju  au to n o in if k r a jo ­
w ej, Obronę zasad autonomicznych u- 
waża ona za jeden  z głównych punktów 
programowych naszej działalności polity­
cznej i w tej też myśli je s t  Gaz. N a r. 
w y r a z e m  t e g o  p o w a ż n e g o  g r o ­
n a  p o s ł ó w ,  które jako najpierwszy 
punkt swego program u uznaje ustawi­
czną pracę nad rozszerzeniem i wzmo­
cnieniem samorządu narodowego w u s ta ­
wodawstwie i w praktyce, w parlam en­
cie i w kraju.

G ai. N a r. wolna od wszelkich skraj­
nych prądów, ocenia każdą sprawę 
wyłącznie ze stanowiska dobra i ro^ftoju 
kraju, —  sprawy też krajowe i ekono­
miczne i są w niej najobszerniej oma­
wiane.

Pod względem uczynienia Gaz. N ar. 
n a  polu puolicystycznem jak  najlepszem 
pismem — zarządziliśmy wszystko Mo­
żliwe, zapewniając sobie tak w dziedzi­
nie politycznej, jak  społecznej i ekono­
micznej jak najszybsze . najdokładniej­
sze informacye zarówno z kraju, jak  z 
W iednia i z poza gran ic  monarchii.

Z dniem 1 lipea rozpoczniemy w fej- 
leionie druk powieści znanego i wysoce 
cenionego nowelisty G a w  a l e w i c z a  
a zarazem na drugiej s tronicy Gaz. N ar. 
drukować będziemy gawędę polityczno- 
historyczną „Przed styczniowem powsta­
niem .u Każdego zaś tygodnia w numerze 
sobotnim pojawiać się będzie „List ze 
wsiu pióra Wojciecha hr. D z i e a u s z y -  
e ki  e g  o.

Dla ułatw ienia umieszczania dro­
bnych ogłoszeń w G azecie , zaprowa­
dzamy* Jako nowość, karty korespon­
dencyjne* które nabyć można po ee- 
m e 30 ct. w udm inistracyl G az. N a r. 
ni. Czarneckiego 1. 2 i  w ogóle we 
wszystkich miejscach uprawnionych 
do sprzedaży G azety .

Każdy, kto za 30 ct. nabędzie taką 
kartę ma prawo do umieszczenia na o- 
statnifej stronie G a zd y  pięciow iers^owego 

wgtoeamrft -flowolirej fTeScfj Kartę KOT fc- 
spondeueyjLą należy oddać w adraini- 
stracyi lub też, zaopatrzywszy marką 
pocztową za 2 ct., wrzucić do skrzynki 
pocztowej.

G aieta N rodow a  wychodzi, jak  wia­
domo, w dwu wydaniach. Pierwsze opu­
szcza prasę o godzinie 2. w południe ; 
miejscowi prenumeratorowie mogą ją  
odbierać n a t y c h m i a s t :  w adraini-
straeyi Gaz. N ar., w księgarniach pp. 
Z aduronicza i Hoscheka, jaLoteż Alten- 
berga, w biurze dzienników Plohna, na 
głównym dworcu kolejowym i w trafi­
kach do sprzedaży upoważnionych.

Przedpłata wynosi:
we Lwowie z dostawą do d o m u : 

miesięcznie 1 ZL 50 ct.
kwartalnie 4 „ 50 „
półrocznie 9 » n

na prowincyi Z przesyłką p ocztow ą:  
miesięcznie 2 zł.
kwaitalnie 6 n
półrocznie 12 „

Prenum eratorowie „Gazety Na­
rodowej* składający lub nadsyłający
b e z p ś r e d n i o  do administracyi n a ­
szego p ism a przedpłatę  — mogą otrzy­
mywać

„ S Z O T T T T E K "
tygodnik hum orystyczno-satyrycm y,

po cenie niższej n iż  za
połowę

bo za dopłatą ty lko : rocznie 4  zł. półr. 
2 zł. kwartalnie 1 zł'., miesięcznie 35 ct.

„Gazeta Nar.“ *raz z „Siczutkiem*
kosz tu je : 

we Lwowie z dostawą do domu: 
miesięcznie 1 zł. 85 ct. 
kwartalnie 5 „ 50 „ 
półrocznie 11 „ — „

na prowincyi z przesyłką pocztowa: 
miesięcznie 2 zł. 35 ct. 
kwartalnie 7 „ — » 
półrocznie 14 „ — „ 

Prenumeratę na „Gazetę Narodową i 
„Szczuiku" nadsyłać należy pod adresem:

A d m i n i s t r a c y a  „Gaz. N a r o d o w e j"
re  Lwowie, ul. Czarcieckiego 1. 2.

Prócz tego n a  podstawie umowy, j a ­
ką zawarliśm y z księgarnią H. A!ten- 
berga mogą prenumeratorowie G azety  
naród, nabywać po zniżonej cenie:

K e n n a n  „ S y  b e r y  a" 3 tomy w 
ozdobnej oprawie płóciennej zam iast 
5 zł. 20 ct. ty 1 ko 4 zł. , , • .

A n t o l o g i a  p o e t ó w  p o l s k i c h  
w ozdobnej opraw ie  ze z łoco n ym i b rz e ­
g a m i z a m ia s t  zł.  0 tylko zł. 4*50.

„ A n t o l o g i a  p o e t ó w  o b c y u l i “ 
w don orow ych  przek ładach , w  ozdobnej  
op raw ie  ze z łoco n ym i b rzegam i za m ia st  
zł.  6 tylko z ł .  4*50.

Powieść „T y m k o M e d i e r “ przez 
K. Kojami, zamiast zł. 2 tylko zł. 1.

Komitety powiatowe
dla spraw „Powszechnej Wystawy kraj. 1 8 1 ' .

Lwów d. 27. czerwca.
D y re k c y a  p o w sz e c h n e j  w y s ta w y  

k ra jo w e j ,  m ające j  od b y ć  się  w  p r z y ­
sz ły m  ro k u  w e L w ow ie , w a ż n y  u c z y ­
n i ła  k ro k  w  cym k ie ru n k u ,  a ż e b y  u- 
t® a ln ió ~ i  pughfLoA w j u  j n  -się
w y s taw ą .  Mamy tu  na m yśli  z ja z d  de 
leg a ió w  p o w ia to w y c h ,  k tó ry  w s k u te k  
z a p ro sz e n ia  d y re k c y i  w y s ta w y  z g ro ­
m a d z i ł  s ię  w czora j  po raz  j ie rw szy  
w  g m a c h u  se jm ow ym  — a w e d łu g  p o ­
w z ię te j  w czo ra j  u c h w a ły  m a  zeb rać  
się  je sz c z e  p a rę  ra z y  dla  zd an ia  s p ra ­
w y  o p o s tę p a c h  p rz y g o to w a ń  do w y ­
s ta w y  po p o w ia ta c h ,  i p o u fn eg o  p o ro ­
z u m ie w a n ia  s ię  d e le g a t  iyj co do ś ro d ­
ków , j a k i e  im  p rz e d s ię w z iąć  n a leży ,  
ażeby  s ta r a n ia  o o żyw ien ie  w  m asach  
ludnośc i  in te r e s u  d la  w y s ta w y  u w ie ń ­
czone  z o s ta ły  ja k n a j l e p s z y m  skutkiem -

Nie u le g a  to n a jm n ie jsz e j  w ą tp l i ­
w ości, iż  k a ż d y  z d e le g a tó w  p o w ia to ­
wych, pow róc iw szy  ze z ja z d u  w sw o ­
j ą  okolicę , o b z n a jo m iw sz y  się bliżej 
z w ła śc iw y m i celam i w y s ta w y  i ze 
s tanem  p rz y g o to w a ń  do je j  u r z ą d z e ­
n ia ,  a w reszc ie  zachęcony  p rzy k ład em  
n a jg o r l iw s z y c h  o rę d o w n ik ó w  tego  
p rzedsięw zięc ia ,  za jm ie  się  tern  e n e r ­
g ic z n ie ,  a żeb y  j e g o  p o w ia t  — z cz tra  
moŻ3, god n ie  n a  w y s ta w ie  w y s tą p i ł ,  
n ie  ch o w a jąc  sw o jego  św ia t ła  pod 
korzec .

C hodzi tu  g łó w n ie  o ro z ru sz a n ie  
n a  rzecz  w y s ta w y  m as  ludnośc i  ro ln i ­
czej, a żeb y  z ap ew n ić  d o s ta rc z e n ie  na  
w y s ta w ę  n a j l ic zn ie jszy ch  i n a jch a ra -  
k te ry s ty c z n ie j s z y o h  o k azó w  z zak re su

produkcy i ro ln e j ,  p r z e m y s łu  ro ln icze ­
go, ż y w eg o  in w e n ta rz a  g o sp o d a rsk ie ­
go, o g ro d n ic tw a ,  sa d o w n ic tw a ,  le śn i ­
c tw a, łow iec tw a , g o s p o d a r s tw a  r y b n e ­
go — a dalej okazów  z z a k re ru  e tn o ­
grafii  i w ogóle  z życ ia  i g o s p o a a r s tw a  
w łośc iańsk iego . W in n y c h  bow iem  k o ­
łach  zaw odow ych , ru ch  n a  rzecz  w y ­
s taw y , j e s t  ju ż ,  j a k  m o ż n a  w nosić  z 
ro z m a i ty c h  ob jaw ów , d o s ta te c z n ie  r o z ­
budzony .

N iem nie j w a ż n y m  j e s t  wezorfcjsay 
z ja z d  d e leg a tó w  p o w ia to w y c h  i z tego 
pow odu , iż  — j a k  się spodz iew ać  h a -  
leży  — da  on pochop  do tw o rze  ma 
po p o w ia ta c h  lo k a ln y c h  kom ite tów , 
k tó re  s ta łą  i  sy s te m a ty c z n ą  ro z c ią g n ą  
n a d  tern opiekę, a ż e b y  ich  okolice 
b y ły  n a  w y s ta w ie  ja k n a jd o k ła d n ie j  
r e p re z e n to w a n e  — p o d  k a ż d y m  
w z g l ę d e m .  A w ięc  p o s ta r a ją j i ę jo n e
0 to , aby  w yszukać  w  swojej okolicy  
w sz y s tk o ,  co g o d n e m  j e s t  w y s ła n ia  n a  
w y s taw ę ,  a żeb y  to , oo m a  b y ć  wyola  
nem , p rz e d s ta w io n e m  zosta ło  w  od p o ­
w ie d n i  sposób, tj. p rz y z w o ic ie  i  r o ­
zum nie ,  ażeby  w reszc ie  — j a k  to  t r a ­
fn ie  p o d n ió s ł  ks. S ap ieh a  p rz y  t»aga- 
j e n iu  o b rad  w ozora jszego  z g ro m a d z e ­
n ia ,  o b o ję tn y o h  d la  w y s ta w y  w ła śc i­
cieli p rzed m io tó w , za s łu g u jący ch  n a  
w y s ła n ie  n a  w y s ta w ę ,  zachęcić  dó  u- 
dz ia łu ,  a n ie ś m ia ły m  doda  i odw ag i.

S ta n o w i  to w ła śc iw o ść  u m ysłów  
e n e rg ic z n y ch ,  i in te l ig e n tn y c h ,  że rn ie  
t a k  da lece  n ie  zachęca  j e  do d i i* J i -  
n ia ,  n iczem  one  t a k  sku teozn ie  n ie  
z a p a la ją  się d la  jak ie jś  sp raw y , ja k  
w idok iem , że  i n n i  rob ią  — * rob ią  
sk u teczn ie  1

U c z e s tn ic y  w czora jszego  zgit .  ia- 
d z e n ia  m ogli  p rzek o n ać  się, iż le- 
ro w n ic tw o  c e n tra ln e  p rz y g o to w a ń  do 
w y s ta w y  d z ia ła  sp rężyście ,  że  d z ia ła  
ono z w ia rą  w  pow o d zen ie  p rz e d s ię ­
w zięcia , z s i lnem  p rześw iadczen iom , 
iż w y s ta w a  p rz y n ie s ie  k ra jo w i olbrzy­
m ie  ko rzyśc i ,  a  w ięc  u d ać  się m usi. 
N iecha jże  p rz e to  k a ż d y  z d e leg a tó w  
w sw oim  pow ieoie  — g d z ie  d o tą d  o 
tem  je sz c z e  n ie  p o m y ś lan o ,  zaszczepi
1 u g r u n tu j e  z ro zu m ien ie  p rz e z  Ogół 
lu d n o śc i  , w łaśc iw ego  ce lu  w ys t  w y 
k ra jo w e j ,  tu d z ie ż  poczuc ie  obow iązku  
so lida rnego  w sp ó łd z ia ła n ia  v^sne>iUr- 
fej in te l ig e n c y i  k ra ju ,  bez ró żn icy  
k las  sp o łeczn y ch  i s t ro n n ic tw ,  a ż e b y  
o na  pod  k a ż d y m  w zględem  u d a ła  się.

Po w czora jszeu i  z g ro m a d z e n iu  p o ­
w in n o  b y ć  d la  d e leg a tó w  p o w ia to w y c h  
te ra z  h a s łe m  tw o rz e n ie  po p o w ia tao h  
( tam  n a tu ra ln ie ,  g dz ie  ich  d o tą d  n ie  
m a) p o w i a t o w y c h  k o m i t e t ó w  
d l a  p o p i e r a n i a  s p r a w  w y -  
s t a  wy .

Zjazd delegatów
powszechnej Wystawy krajowej.

Lwów 27 czerwca.
Wczoraj około południa zebrali się 

w wielkiej sali gmachu sejmowego dele­
gaci powiatowi powszechnej wystawy k ra ­
jowej ze wschodniej części kraju, w celu 
złożenia sprawozdań co do udziału r e ­
prezentowanych przez nich w wystawie 
powiatów i w sprawie organizacyi dzia­
łania delegatów w kwestyi urządzenia 
łowieckiej i etnograficznej części w y­
stawy.

Zgromadzenie zagaił prezes wystawy 
ks. Adam Sapieha. W  przemówieniu swem 
podniósł ks. Sapieha, że kierujący komi­

tet wystawy w miarę rozwoju czynności 
nie mógł ograniczyć się do własnege 
działania, nie odniósł się do wszystkich 
obywateli kraju, aby raczyli podać dy- 
reLcyi pomocną rękę w celu zapewnienia 
wystawie jak  najświetniejszych rezulta­
tów. W  Krakowie został już  zawiązany 
za inieyatywą hr. Andrzeja Potockiego 
komitet, który z wielką energią  zabrał 
się do pracy i już dziś praca ta wydała 
piękne rezultaty. Ks. Sapieha uprasza 
tedy pp. delegatów, ażeby zajęli się nie 
pojedynczymi d z ia łam i, ale objęli swą 
opieką całość wy stówy. Należy zatem nie- 
tylko podać pomocną rękę tyra, którzy 
sami zgłoszą się o radę, ale wyszukiwać 
i zachęcać obojętnych i nieśmiałych do 
wzięcia udziału w wystawie. Do tej pra­
cy zaprosił ks. Sapieha  zebranych, wyra- 
żająe przekonanie, iż pp. delegaci w po­
czuciu patryolycznego obowiązku dołożą 
wszelkich starań, aby dyrekcyi wystawy 
podać pomocną rękę i wspólnie z nią 
pracować około urzeczywistnienia zamie­
rzonej myśli.

Następnie zabrał głos dyrektor Wy­
stawy, dr. Zdzisław Marchwicki, celem 
zdania sprawy z dotychczasowej dz ia ła l­
ności dyrekcyi i z pustępu robót n a  p ła ­
ci Wystawy. P- Marchwicki podniósł, że 
roboty około urządzenia W ystawy są w 
pełnym toku. Cu do strony finansowej, 
podniósł raowea, że ogólna suma kosztów 
Wystawy preliminowana je s t  na  650.000 
W. Dyrekcya spodziewa się uzyskać z 
s u tw e n c y j : państwowej, krajowej, miast 
Lwowa i Krakowa, oraz od banków i in- 
stytucyj 260.000 zł. — Dotychczas po­
krytych je s t  227.000 zł., a dyrekcya ma 
nadzieję, że reszta 33.000 zł. zostanie 
uzyskana. Dochó I z loteryi p relim .no- 
wano w wysokości 100.000 zł. P rzedsię ­
biorca, z którym dyrekcya weszła w ro ­
kowania, gwarantuje mniejszy dochód, 
ale zarazem gwarantuje, iż gdyby do­
chód był wyższy, będzie dyrekcya p a r ­
tycypować w połowie tej zwyżki.

Wstęp obliczony jest na 500.000 osób 
po 30 ct., czyli na  sumę 150 000 zł., 
prócz tego preliminowano dochód 50 ty­
sięcy zł. ze wstępu na  wystawę sztuki, 
w osobnym budynku pomieścić się m ają­
cej. Z placowego preliminowano 40.000 
zł.„ z rozbiórki materyałów 30.000 zł., 

' '  .>i;'łód z kaw iam  i restauracyj 50.000 zł. 
Dyrekcya ma wszelką nadzieję, że z po­
wyższych dochodów pokryte zostaną 
wszystkie wydatki i fundusz gwarancyjny 
nie będzie wcale naruszony. Budynki 
wystawowe preliminowano na  250.000 zł. 
Budynki mają być skromne, bez przesa­
dy, ale z zachowaniem artystycznego 
gustu. Główny pawilon kocztować będzie 
52.000 zl„ na pawilon sztuki prelimino­
wano 73.000 zł. Obok pawilonu rolnictwa 
ustawione będą 2 gorzelnie, które wpro­
wadzone będą w ruch. Dalej urządzone 
zostanie boisko, w którera pomieścić się 
będzie inogło około 6 000 osób. Boisko 
to będzie używano na prodokeye sokołów 
i straży ogniowych. Nadto na  boisku od­
bywać się będą próby siły pociągowej 
bydła. Hala  maszyn obejmować ma nie- 
tylko wystawę okazową, ale także pou­
czającą. Ton dział wystawy będzie miał 
zatem charak te r  międzynarodowy. U nas 
w kraju nie mu tyle fabryk, aby można 
ograniczyć się do fabryk krajowych. Dy­
rekcya ma zamiar dopuszczać do tego 
działu także maszyny, k tó re  w kraju n a ­
szym znaleźć mogą zastosowanie.

P . Marchwicki wyraził przy tej spo­
sobności _ uznanie  dr. Bilińskiemu, pre­
zydentowi kolei państw ow ych, który 
przyrzekł w dziale tym wystąpić n a  szer­
szą skalę. Będą zatem przedstawione 
wagony salonowe, osobowe i towarowe,

wykonane w Sanoku, N. Sączu, P rzem y­
ślu i Stanisławowie. N astępnie  przed­
stawiony zostanie sta tysiyczny  s tan  roz­
woju kolei państwowych w Galicyi, fo­
tografie mostów oraz ważniejszych i t r u ­
dniejszych konstrukcyj. W ystawa lo- 
wiecko-lasowa zapowiada się również 
bardzo piękne. W ystaw a m in is te rs tw a  
rolnictwa obejmować będzie ciekawe 
szczegóły co do zabudowania potoków 
górskich. Naftowa wystawa, która  s ta­
nowi u nas jeden , z najważniejszych 
działów przemysłu, będzie również pię­
knie reprezentowana. Dział szkolnictwa 
pomieszczony zostanie w trzech pawilo­
nach ;  jeden  wybudowany kusztem p. 
namiestnika, obejmować będzie szkołr  
ludowe i średnie ; w drugim pawilonie 
pommśei W ydział Krajowy szkoły p rze­
mysłowe ; w trzecim pawilonie, który 
dyrekcya wystawi, pomieszczone zostaną 
uniwersytety i szkoła politechniczna". 
Plany wszystkich budynków zos*ały za­
twierdzone, a roboty są w pełnym toku.

Ks. Sapieha zapytywał następnie  ka­
żdego z delegatów, co w powiatach po­
szczególnych dotychczas uczyniono. O d­
powiedzi delegatów wskazują, że zajęcie 
się wystawą w całym kraju jest wielkie. 
WTszyscy wierzą w powodzenie wystawy, 
niektórzy tylko podnosili, że tegoroczne 
wylewy i szkody niemi wyrządzone, u- 
trudn ia ją  w tej chwili nieco szerszą 
akcyę.

Dyskusyu była bardzo ożywioną, na 
interpelacye pp delegatów daw ał dy­
rektor i członkowie dyrekcyi w yczerpu­
jące wyjaśnienia, co wskazuje, że myśl 
zwołania dzisiejszego zebrania  była bar­
dzo szczęśliwą i wydała piękne owoce.

W końcu przyjęto wnioski p. S. hr. 
Stadnickiego urządzenia powtórnego zjaz- 
du w jesieni i p. Skarbka-Borowskiego 
zwoływania co trzy mie-iące delegatów 
poszczególnych powiatów — i na tera 
przerwano obrady.

Na wieczornem posiedzeniu , które 
trwało od godz. 7 do wpół do 9 oma­
wiano organizacyę działania delegatów 
w sprawie urządzenia łowieckiej i e tn o ­
graficznej części wystawy.

Przewodniczący sekcyi etnograficznej 
p. P rzybysłaask i  polecił gorąco pp. de­
legatom,- ażeby zajęli się saezerze dzia­
łem  etnograficznym, a referent sekcyi 
etnograficznej p. łśzneŁiewicz podzuótł, 
że w dziale etnograficznym musimy się 
ograniczyć do rzeczy najniezbędniejszych 
D yrekcja  mogła bowiem na ten ce! w jz n a ­
czyć tylko skromną kwotę 12 000 zł. 
Sekcya etnograficzna odniosła się dla­
tego w odezwie do całego kraju  z p ro­
śbą, ażeby obywatele przyszli z pomocą 
nie w zakupnie, ale w pożyczeniu ubio­
rów. Dyrekcya wystawy liczy na szcze­
rych miłośników etnografii, których tak 
wielu kraj nasz posiada, iż nie omie­
szkają ze zbiorów prywatnych zasilić 
wystawę cennemi okazami.

P. Yiyien podniósł, że ubiory wło­
ściańskie znajdują  się obecnie w sta- 
dyum przijśc iow em ; dawne piękoe u- 
biory zatracają się. Mówca zapytuje, 
czyli dyrekcya przyjmie na siebie utrzy­
manie włościan, którzy na wystawie 
w zagrodach będą pomieszczeni.

Imieniem dyrekcyi wyjaśnił p. S ta r-  
kel, iż w zagrodach będą pomieszczani 
wieśniacy, zajmujący się przemysłem 
domowym, a przy tej sposobności będą 
mogli za swą pracę, wykonywaną na 
wystawie uzyskać stosowne wynagrodze­
nie. Ten sposób postępowania pod wzglę­
dem etycznym będzie właściwszym.

Następnie p. Skarbek-Borowski po ru ­
szył siwawę wystawy koni włościańskich, 
apelując dc pp. delegatów, ażeby zachę­

cali włościan do wzięcia udziału w wy 
stawie.

W ogólności sekcya otrzymała w tym 
dziale zgłoszenia na 300 koni, a spo­
dziewa się, że uzyska zgłoszeń na  700 
do 800 koni.

Następnie  zawiadomił mówca zgro- 
nrndzenie, iż na  dzisiejszemi posiedzeniu 
komitetu dla spraw chowu k o n i , odby­
tem w namiestnictwie, post?wił wniosek, 
aby udano się[ do m inis ters tw a, iżby w 
r. 1894, rząd nie przeprowadzał prem io­
wania w całym kraju, ale tylko na  wy­
stawie lw ow sk ie j ; oiaz ażeby na  ten cel 
wyznaczył rząd znaczniejszą subwencyę. 
Wnioski te komitet uchwalił.

N astępnie  hr. S z e m b e k  przedsta ­
wił sprawę urządzenia działu ays taw y 
łowieckiej i co w tym kierunku uczynio­
no. Mówca podniósł, że ten  dział będzie 
punktem atrakcyjnym wystawy, zachę­
cając pp. myśliwych do jak  nąjszerszee 
go udziału. W kon^u zawiadom ił on, żą 
sekcya łowiecka odniosła się z prośb- 
do prezydyuin namiestnictwa, ażeby po­
leciło starostwom przedłożenie spisów 
różnych gatunków broni, odebranych 
kłusownikom. To się już stało, s taro ­
stwa wykazy takie przedłożyły, a p. n a ­
m iestnik udzielił je  sekcyi. Obecnie sek­
cya wybierze z tych spisów okazy wię­
cej interesujące i rzadsze i postara się 
następnie  o to, ażeby te okazy zostały 
przedstawione na wystawie.

Ostatni przem aw iał p. B r y k c z y ń -  
s k f  zdając sprawę z działu wystawy 
bydła* W tym  k ierunku uczyniono już  
bardzo wiele i je s t  wszetKa nadzieja, że 
ten dział świetnie się na  wystawie za­
prezentuje.

Ks. Sapieha  zakończył obrady dzię­
kując pp. delegatom za liczne przybycie 
do Lwowa, i wzywając ich jeszcze raz 
do energicznej akcyi na powiatach.

K0RESP0NDENCYE.

■*>

W ie d e ń  26. czerwca. 
(Zad nowela m do twoninia okręgów

sęttowyoh. — Z komijyi dla koc. m kar „go  i.
ArtyYuł wasz onegdujszy, um aw ła /f-  

■ cy doniesienie Neue freue  Presse, j a k o ­
by rząd zamierzał przedłożyć Radzie 
pańs tw a  projekt noweli, uchylającej do­
tychczasowe praw a sejmów, co do opi­
niowania przedłożeń dotyczących zak ła­
dania lub pr^enoszeuia sądów powiato­
wych i obwodowych był zupełnie trafny. 
Z pełnąświadomością obowiązku prze­

s trzegan ia  praw sejmowych, s łuszą je  
podnieśliście, że reforma tej treści tylko 
z stanuwczym oporem Koła polskiego 
spotkać się może, i że ani jeden głos 
polski za podobnem naruszeniem _ auto­
nomii sejmowej oświadczyćby się nie 
mógł.

Zaznaczyć tu jednak muszę, że w do­
niesieniu N eue fr . ł*resse zachodzi pe­
wna pomyłka. Rząd hr. Taaffego n a  po­
stawienie rzeczy tak, jak doniosła N . f r .  
P resse— zdecydowaćby si^ nie mógł, zw ła­
szcza, że nowela w mowie będąca m u ­
siałaby wyjść z biura  hr. Schónborna, 
który wedle dotąd krążących wersyj, po­
zostanie swoje w gabinecie uczynić miał 
zawisłem w łaśn ie  od najściślejszego prze­
strzegania  praw  seimowych — względnie 
oparł się założeniu sądu obwodowego w 
T ru tnow ie  z tego względu, iż sejm cze­
ski nie objawił w tej mierze swojej o- 
pinii.

Jeżeliby więc doniesienie N eue P r .

IPresse  było praw dz;we co do możliwości 
wniesienia  w ogóle noweli w tei

S U L E IK A .
N a p iia ł

2Plotx Ł o t l .
Przekład M. B.

(Oiąg dalszy;)

Poczem nie stałem już jak poprzód,

Erzed nim, przeistoczyłem się weń cał- 
owieie, czułem jego czuciem, rozm yśli- 

Trałem jego myślami i doznałem p ra ­
gnienia, aby znaleźć się eoprędzej zno­
wu w kraju  słońca na wschodzie, by 
módz tam zakończyć resztki życia...

XIV.

...Rok później a w dwa lat od poże­
gnalnego  pocałunku Suleimy

Było to w maju. Si-Mohamed i ja  
przebywaliśmy na kociach drogę Sidi- 
Ferueh w pośrodku Algieru. Zbliżaliśmy 
s*ę do bram Algieru —  wzdłuż drogi 
tłoczyło się ze względu n a d z ie ń  niedziel­
ny  mnóstwo majtków, żuawów zbra ta­
nych z sobą w szynkowni. Ziemia i t r a ­
wa, zwilgocona deszczem dnia  poprze­
dniego przedstawiały się świeżo i nę- 
eąco. Musieliśmy zwolnić bieg ze wzglę­
du na zebrane tłumy przechodniów. Ko­
nie nasze wyprawiały tysiączne harce. 
Zwłaszcza koń Mohameda, czarnej maści, 
dokazywał skoków i przysiadań, kręcąc

kszta łtnym  łbem w prawo jfco w lewo i 
niecierpliwie gryząc wędzidło.

— Jaki on zły 1 przypatrz mu się jaki 
złyl — wyrzekł spwkojnie Mohamed.

Mój koń mysiej maści z wspaniałym 
ogonem, zdsw ał się nie podzielać złośli­
wych uczuć swego towarzysza karego. 
Z wdziękiem i sw o b o d ą  pudskiikivs^ł i 
wykręcał głową, jakoby uosobienie mło­
dości i junakieryi. Pozwoliłem rau roz­
maitych figlów i ruchów swobodniejszych, 
zajęty podziwianiem niezmąconego spo- 
koju, z jaki zachowywał Si-Mobamed 
wobec swego rozharcowanege koma.

W pobliżu b r a m y  B a J-el-Q'ieó, czar­
ny  onier wykonał niespodziewany skok 
(tak zwany „skok b a r W ) ,  n a ^ p m e  
w ierzgnął kopytem, strąciwszy J 
swego przez głowę na ziemię.

1  Nic s i ę  nie stało 1 -  z w o ł a ł  mój 
przyjaciel, zwinnie powstając, 
kałem sobie tylko rękawiczki!

Widocznie koń znarowił się wido 
kiem tłumu. Po chwili zauważyłem na 
błyszczących ostrogach jeźdźca cienką 
żyłkę krwi, a koń drżał z wruszenis 
bolu.

—  Deszcz nie pada — wyrzekł Si- 
Mohamed. — Mamy jeszcze czas oglą- 
dnąó miasto, poczem o czwartej pójdzie­
my do ogrodu posłuchać muzyki.

Przejechaliśmy tedy Algier —  koń 
mój jakby na odmianę począł kaprysić, 
dopiero silne poskromienie ostrogą, j ikie 
mu zadałem, zniewoliło 'go do porzucenia
zachcianki.

Zabaw ne to istotnie te uporne za­
chcianki, jakie miewają zwierzęta, my 
bowiem, skoro pragniemy spełnić rzecz 
nieroztropną, czynimy t( zazwyczaj nie­
świadomie. Zwierzęta atoli czyż posiada^ 
ją  św iad u m o ść  d la c z e g o ?

W połowie drogi stają i dalej iść nie 
ch cą .

XV.
Dojechaliśmy wśród ulewy, w peł­

nym galopie, Si-Mohamed zgięty na 
swem ogrómnem siodle jak  na fotelu, 'z 
głową pochyloną mocno, podczas gdy 
jego piękny płaszcz i zawój z białego

tony  w ? eł r  był zn*0czony i obło- cony Wskoczyliśmy niemal w bramę
B b Armu zwróciwszy konie w eg iom ny
przedsionek jakiekoś publicznego gma-

U w » łC-S,U^ skal iśmy b r o n i e n i e .— Uważaj konie się b i j ą ! —  zawo_
łał, usuwając się Mohamed.

Rozdzieliliśmy je też o i le możności 
najdalej od siebie.

XVI.
O w wielki nowy budynek, do które­

go nas deszcz przywiódł niespodzianie bvł 
trybunałem wojennym. J

Sądzono tutą, podczas naszego przy­
bycia przyprowadzoną z cyrkułu połu­
dniowego trucicielkę. r

U góry w sali znajdowała się gale- 
rya dla publiczności Tam więc wydo­
stawszy się, mieliśmy sposobność obser­
wować obwinioną, siedzącą na dole na 
ławie oskarżonych.

Była ona osłoniona — zanurzona nie­

mal w obszernym płaszczu i białych zwo­
jach jedwabiu.

Sędziami byli starsi oficerowie woj­
ska afrykansk ego, o pożółkłych i przy­
więdłych twarzach wskutek znużenia ży­
ciem garuizonowem

Przecz)tano akt oskarżen ia ,  który 
zdołał i izerazić treś ią swą s łuchają­
cych : Kobieta była oskarżoną o otrucie 
trzech mężów, jednego po drugim, a w 
końcu o otrucie psa, będącego własno­
ścią wielkiego Aghi. Spoglądaliśmy obaj 
z Moharnedem na  tę białą postać zawo- 
alowaną, obciążoną tyloma zbrodniami, 
domyślając się pod osłoną ujrzeć twarz 
przerażająca kobiety starej i ponurej.

Tłumacz" rządowy rozkazał powstać 
oskarżonej i odsłonić twarz. Wtedy ona 
przystąpiła bliżej stołu, za którym sie­
dzieli sędziowie, a zrzuciwszy ruchem 
z idziwiajaco młodzieńczym płaszcz i we­
lon, ukazała się oczom widzów w a rab ­
sko - południowym kosfyumie , piękną i 
kształtną jak Fryne, z głową podniesio­
ną w gorę...
.

Odgadłem ją  zanim  usunęła  welon 
z twarzy, zanim powstała i p rzystąpiła  
do stołu. Przeczułem i poznałem ją  sku­
tkiem „czegoś", co nie wiem jak  okre­
ślić.

Suleima zmieniła się bardzo — ona 
to bowiem była oskarżoną; zmieniła się 
w piękność rozwiniętą, skończoną w roz­
kwicie swych wdzięków. Nic już  nie przy­
pominało owej , małej szarańczy pustyni"; 
piękne jej nagie ramiona ozdobione były

obecnie mnóstwem złotych bransoletek, 
uczesana na wzór kobiet wschodu, a włosy 
m iała  przytrzymane złotemi strzałkami, 
co nadawało jej wygląd idealno-tajemni- 
czej piękności.

W  spojrzeniu jej wielkich czarnych 
oczu, gorzał płomień niepokoju, rów no­
cześnie także jakby jakiejś pewnej zu­
chwałości. Spoglądała ona wokoło, na  
wszystkich, którzy ją  otaczali, z rodzajem 
powagi, mając pew ność ,  że pożądana 
była przez wszystkich.

Jeden  z oficerów żuawskich i św iad­
ków, gdy odwróciła głowę, przesłał jej 
zdała pocałunek; m m  uśmiechali sie cy­
nicznie do oskarżonej, a na js ta rs i  nawet 
z ożywieniem koszarowej swobody zamie­
niali z m ą  spojrzenia.

Sz.u^ a^em .tój wzroku i w końcu 
s trzeg łem  go. Zrazu na jej twarzy ma- 

owafo się n iewyraźne wspomnienie — 
innie 16 ^e^ uak zauważyłem, że poznała

T łum acz przekładał jej s łow a: „Dwóch 
mężów zrujnowało j ą  nap rzód ;  nie mia­
ła  sobie za co kupić pożywienia w wię­
zieniu. O statn i zabrał jej wszystkie p ie ­
niądze, naw et naszyjnik złoty, składają­
cy się z trzech rzędów luidorów, ten któ­
ry posiadała  na  sobie był z miedzi i na  
dowód wyjąwszy jedną ze strzałek z wło­
sów z łam ała ją  w oczach sędziów z po­
gardą.

r Co się zaś tyczy psa Aghi, to nie 
prawda, że go struł .. Świadkowie jej

mogą poświadczyć, że pies zg inął w sku­
tek s łab o śc i . . . “

Ulewa u s ta ła ;  była piata z po­
łudnia . a r .  r

Trzeba  nam  było wyrwać się ztąd co 
prędzej i dosiadłszy koni odjeżdżać. Na 
wieczór zapowiedziany był obiad w pa­
łacu Mustafy, u guberna to ra  Algieru na 
cześć wielkiego księcia Rosyi, my obaj 
należeliśmy również do liczby zapro­
szonych.

O djechaliśm y tedy wzruszeni i zde­
nerwowani, rozmyślając, że oskarżona 
została na łasce oficerów i sędziowie 
skazać ją  mogą niebawem na s t r a -  
C6HIG.

Lecz cóż dzisiaj wspomnienie to mo­
gło stanowić dla niej za znaczenie... ten, 
lub in n y ;  nie istniałem dla mej, a ow 
pocałunek ofiarowany niegdyś dobrowol­
nie pocałunek młodej dziewczynki, nie 
przetrwał pewnie w jej w spom nieniu i 
dwóch godzin...

Co do mnie, przyszła mi jakaś  sza­
lona myśl zbliżenia się do niej, mimo 
przedziału zbrodni popełnionej, ja k a  mię 
od niej oddzielała, mimo że uchodziła 
ona za istotę straconą, n a  zagładzenie 
niemal już skazaną.

(C. d. n.)
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wie, to m am y prawo przypuszczać, że 
w tym razie pod żadnym warunkiem 
rząd  nie odważyłby się wejść z wnio­
skiem prostego uchylenia praw sejmo­
wych, lecz, że jej treścią mogłoby być 
co najwięcej postanowienie, przyznające 
rządowi prawo decyzyi bez opinii sejmu, 
w tym jedynie wypadku, gdy sejm wy­
dania opinii takiej wręcz odmówiłby, 
innemi słowy z przysługującego mu pra­
wa nie chciał wp ost korzystać.

Tak rzecz omawiając, m niemamy, że 
po zastrzeżeniu przez Was już uezynio- 
nem, należy wyczekiwać dalszego w tej 
sprawie wyjaśnienia.

Wspomnieć jeszcze mi wypada o n- 
chwale komisyi karnej,  — wniosku posła 
Eugeniusza  Abrahamowicza, k tórym nie­
mal wszystkie pisma żywo się zajmują.

W edle przedłożonego przez rząd pro­
jek tu  nowego kodeksu karnego, a w 
szczególności w myśl 4. 378 popełnia u- 
rzędnik  sądowy lub sędzia polubowny 
czyn karygodny, karany kaziennem  wię­
zieniem do 5 lat w razie, jeżeli świado­
mie przeciwko prawu .Da korzyść jednej 
ze s tron  sporujących rozstrzyga.

W  myśl §. 399 tegoż projęktu k a r ­
nego popełnia przełożony urzędu, który 
podwładnego w jego urzędowaniu do 
popełnienia  czynu karygodnego n a k ła ­
nia, lub temuż taki czyn karygodny po­
pełnić dopuszcza, taki sam czyn ka ry ­
godny na jaki albo podwładnego nak ło ­
nił,  albo jak i podwładnem u popełnić d o ­
puścił.

Z tych danych wynika, iż przypusz­
czoną zostaje możliwość p rzeprow adze­
nia dowodu przeciw zwykłemu lub po­
lubownemu sędziemu, że on świadomie 
przeciw prawu rozstrzygnął, i że prze­
łożony ponosi odpowiedzialność za czy­
ny karygodne swoich podwładnych, do 
których popełnienia bądżto sam nakło­
nił, lub które popełnić  świadomie do­
puścił.

Przez postanowienie tych zasad ma 
być już w drodze karnej daną  obrona 
tej spór wiodącej s tronie , którąby sę ­
dzia świadomie skrzywdził, przez co 
perhoreskowaną zostaje ta obrona przed 
krzywdą, jaką  dać może odwołanie się 
do wyższych instancyj w drodze apela- 
cyi lub rekursów od krzywdzących w y­
roków i uchwał.

W iadom em  jest ,  że ustawy sądowe 
są więcej szerszym kołom znane niż u- 
stawy podatkowe, że przeto łatwiej zna- 
leść rzecznika do obrony w pierwszych 
jak  w drugich sprawach, wiadomem jest 
dalej, że w regule wyrok lub uchwała 
sędziego przez wniesienie odwołania do 
wyższej instancyi w wykonaniu w s trz y ­
m anym  zostaje, gdy w sprawach podat­
kowych żadne odwołanie ściągnięcia wy­
mierzonego podatku lub należytości nie 
wstrzymuje.

Następnie jes t  to ogólnie przyjętą 
zasadą w wszystkich ustawodawstwach 
karnych, że tembardziej je s t  wymagana 
sankeya karna przeciw naruszeniu pra­
wnych interesów, im łatwiej te i 11 ‘ resa 
naruszone być mogą.

Poseł E u g e n iu sz .  Abrahamowi** wy- 
ohffWyąe z tych zapatrywań, nie zadb- 
wolnił się karną odpowiedzialnością 
jedynie  sędziego, który św iadom e, w 
chęci ukrzywdzenia jednej ze stron spo­
rujących wbrew prawu rozstrzyga, lecz 
konsekwentnie domagał się, by tak samo 
postawiony był pod karną odpowiedzial­
ność, a) nrzędnik, który wbrew postano­
wieniom prawnym podatki, należytości 
lub m ne publiczne daniny wymierza, 
b) który przy ściąganiu podatków, nale 
żytości lub w ogóle publicznych danin, 
g rab i lub sprzedaje rzec-y. wedle prze­
pisów o postępowaniu egzekucyjuem od 
egzekucyi wyłączone.

To ostatnie postanowienie nie było 
oczywiście skierowane przeciw pod­
władnym organom władz podatkowych, 
któreby w w ykonaniu poleceń swoich 
przełożonych przy przeprowadzaniu egze­
kucyi podciągali pod grabież rzeczy od 
egzekucyi wyłączone, lecz przeciw prze­
łożonym, którzy świadomie na niezgodne 
z prawem postępowanie organów wyko- 
nywojących egzekucyę bądź pozwalają, 
lub chociaż je tylko tolerują. Jak  już 
wam telegraficznie doniosłem, pierwsza 
część wniosku przyjętą przez komisyę 
została, druga natom iast nie uzyskała 
potrzebnej do uchwały  większości.

pu jąca: Skarb państwowy je s t  prawie 
bankru tem ; opinia publiczna domaga się 
zaprowadzenia równowagi między docho­
dami a wydatkami. M inister skarbu G a­
rn,izo zam ierza równowagę tę przyw ró­
cić nałożeniem nowych podatków, inni 
zaś ministrowie proponują nadto znie­
sienie zbytecznych posad urzędowych. 
W H iszpanii jednak nie ma takich, któ­
rzy by chcieli nowe jeszcze podatki p ła ­
cić lub wyrzekać się zajmowanych sy ­
nekur.

Pomiędzy innemi nakazał Gamazo 
aptekarzom każdą flaszeczkę lekarstwa 
zaopatrywać stemplem 10 ceutimowym. 
Aptekarze zaprotestowali i zagrozili s t ra j ­
kiem. Rząd podjął rękawicę i gotując 
się do walki, nakazał aptekom wojsko­
wym, aby od 1. lipca, jako pierwszego 
dnia zapowiedzianego strajku, gotowe by­
ły na usługi całej publiczności.

Minister zaś sprawiedliwości Montero 
Rios postanowił pewną większą ilość są ­
dów obwodowych znieść, wcielając ich 
agendy do resorsu sądów sąsiednich. P o ­
nieważ jeduak  przy każdym sądzie je s t  
pewna ilość adwokatów ustanowionych 
ze stałemi dochodami, ci postanowili 
strajkować. Już  w Salamance, Toledo, 
W alencji ,  Huelva, Murcyi i Pontevedra 
nie ma komu bronić o skarzon \ch  i nie 
wiedzieć, dokąd sprawiedliwość h iszpań ­
ska zajdz e jeżeli s tra jk  ten nie ułoży 
się.

Jak  dotąd żaden z ministrów nie 
chce ustąpić w obce s tra jkujących. P ra ­
sa h iszpańska  przyznaje słuszność mi­
nistrom.

Ma d r y t  22. czerwca.
(S tra jk i urzędników).

f t jszpania  nie należy do krajów prze­
m y s ło w y ^  'T3LJ>kolicacRjkir^ •«- Vcorynlń 
przemysł jako tako je s t  rozwiuiętyin, 
stosunek między pracodawcami a robo­
tnikam i jes t  w ogółu zadowalający. To 
też socja lne  kwęstye nie mają w Hiszpa­
nii zbyt wielkiego znaczenia i strajki, 
które przez takowe bywają od czasu do 
czasu wywoływane, z reguły nie mają 
tak doniosłyeh następstw , jak zmowy 
inscenowane przez urzędników. Zmowy 
t-k ie  obejmują zazwyczaj cały kraj u 
przyczyną icb je s t  nie nędza, ale nie- 
karność i w każdym inuyin dobrze zor­
ganizow anym  państwie byłyby wprost 
niemożliwe. Strajki robotników są wy­
nikiem fałszywie pojmowanej cywiliza­
c j i ,  strajki urzędników skierowane są 
wprost przeciwko cywilizacji.

Niedawno temu ogłosili urzęduicy, 
zajęci przy te leg ra fach ^  strajk, a 
było to właśnie  w czasie niespokojnym, 
bo wonczas przechodził s te r  rządów z rąk 
konserwatywnego s tronn ic tw a  w ręce 
liberałów. W jednej chwili tak  w kraju 
samym jak  i z zagranicą wszelkie szyb­
kie porozumiewanie się ustało. M inis tro­
wie zupełnie byli n ieprzygotowani na 
podobny wypadek i nie mogli się naw et 
Dorozumieć z królową, która wtenczas 
bawiła w Aranjuez. Wiele ten s tra jk  
spraw ił kłopotu rządowi i n a  jak ie  s t r a ­
ty naraz ił  ludność i państwo — tomy 
możnaby napisać.

Dziś znowu, gdy od Marsylii i Cette 
zbliża się cholera do granic  Hiszpanii, 
postanowili aptekarze strajkować. Równo­
cześnie zaś i adwokaci myślą o urządze- 
n in  zmowy.

Przyczyna tych strajków jest n a s tę ­

L o n d y n  d. 24 czerwca.

(K lęska upatów .)

Klęska upałów poczyna rodzić s t ra ­
szne owoce. C en tra lne  targi Londynu na 
mięso i ryby są raczej miejscami zarazy 
i policva zdrowia nie może wydalać z 
konfiskatą i z niszczeniem zepsutego mię­
sa i zgniłych ryb.

Upały są tak ogromne, że wiele ł a ­
dunków zupełnie świeżego mięsa z Ho- 
landyi zupełnie zgniło zanim doszło do 
Londynu. W halach targowych brakuje 
ju ż  miejsca na zamykanie przeznaczo­
nego na niszczenie zepsutego towaru — 
co odbywa się nocami. Handlarze są 
w rozpaczy. Wielu już zbankrutowało.

Dowóz wszelkich artykułów spożyw­
czych do Londynu ustał prawie o poło 
wę. Każdy boi się wysyłać towar, z k tó ­
rego ani 5 0 %  nie dojdzie zdrowo. Mle­
ka nawet brakuje już w Londynie , a to 
z tego powodu, że w całej południowej 
B rytanii łąki formalnie wypalone zostały 
i nie ma czem bydła karmić. Hodowcy 
bydła oddają takowe na rzeź, nie mając 
go czem wyżywić, a z wybitego bydła 
najczęściej zostaje im tyle pożytku, wie­
le da skóra.

Tona (2000 funtów) zwykłego siana 
kosztuje obecnie 7 funtów sztorliugów 
(około 90 zł.) a i za tę cenę jeszcze t r u ­
dno go dosiać. Spokulanei sprowadzają 
siauo z Rosyi.

Najwięcej daje się uczuć klęska upa­
łów w hrabstw ach  Kent, Essex i Mid- 
dlefer. W Kent prawie już wsźystko by­
dło wybite. Na urodzaje nie ma żadnych 
nadzieji, gdyż wszystko na  pniu poschło, 
a w wielu miejscach daje się już  do tk li­
wie uczuwać brak wody.

W okręga h, obfitujących w kopal­
nie węgla, zarządzono szczególne środki 
ostrożności, obawiają się bowiem eks 
plozyi węgla rozgrzanego tak długo już 
trwiijącemi upałami.

Pożary lasów i łąk są wypadkami co­
dziennem u A deszczu " a n i  się spo­
dziewać.

da się uporządkowania dalszego podat­
ków, reformy gmin, szkolnictwa, wypra­
cowania dokładniejszego ustawodawstwa 
socyalnego. A jakżeż rząd na to wszystko 
odpowie? Po części wchodzą te dezyde- 
rya w jego własny p rogram  — ale jak  
zdoła on przeprowadzić w nowym s e j ­
mie państwowym choć jedno przedłoże­
nie bez targów i układów.

Aęraryusze nie chcą nic wiedzieć o 
ugodzie z ftosyą i dawniej już ich za­
cięta a wpływowa opozycja stawała w 
drodze wszelkim usiłowaniom rządu opar­
cia stosunkn do Rosyi na  jaśniejszych 
i znośniejszych podstawach.

Ugoda handlowa z Rosyą je s t  też 
kwestyą pierwszorzędnej wagi dla Nie­
miec. Handel z roku na rok upada, b a n ­
kructwa się mnożą, eksport ustaje w kie­
runku wschodnim prawie zupełnie. A j e ­
dnak jedna potężna w arstw a ludności 
dyktuje warunki rządowi i w rzeczy sa ­
mej niewidzialnie kieruje państwem. Ci 
pomorscy junkrowie, którym chodzi o 
zyski z milowych obszarów ziemi, trosz­
czą się bardzo mało o żelazo, bardzo 
mało też i o to, że ludność wędruje za 
Ocean, — zaczną się może tern osta- 
tniem troszczyć, gdy zabraknie robotni­
ków im przy uprawie buraków i żyta. 
Kiedy Bismark Polaków wyganiał,  chcieli 
sprowadzić Chińczyków. Rys ten wy­
starcza.

Ciężko będzie tedy C uprm em u i po 
wywalczeniu prz> dłożenia.

Memento!

Wybory w Niemczech.
Wybory niemieckie nie przyniosły — 

o ile dotychczas wiadomy je s t  ich re­
zu lta t  — pewnej większości rządowi.

S o c ja ln a  demokrucya urosła na s tron­
nictwo z czterdziestu i kilku członków, 
cen trum  wychodzi z walki wyborczej 
mało co osłabione co do liczby a wzmo­
cnione dzięki jednolitem u kierowuii t.au 
demokratycznemu. Polacy wracają w <ia- 
wuęj liczbie — o ile s ę na korzyść ich 
nie zmienią jeszcze cyfry dokładniej p o ­
dane w następnych depeszach. S t ro n n i ­
ctwo wolnoinyślue nie doszło i - do po­
łowy swoich mandatów. Wszyscy wal­
czyli przeciw nim. Soc \eAiści, narodowi 
Wbwaji, konserwatyści.  N*kt dziś nie 
wierzy frazesom — stronnic tw o zaś wol- 
nomyślne nie ma żadnej ide i,  cały j 'g o  
program wyjął*. ł Walkę przeciw ini- 
litaryzmowi skuteczniej prowadzą so­
cjaliśc i ,  walkę przeciw socjalistom sk u ­
teczniej wiodą konserwatyści, na  idee 
prawdziwego pokoju z F ra n c ja  i zrze­
czenia się A lzacji i Lotaryngii zdobyć 
się nie mogli ani R eliter, ani h a m b u r­
ger, na szerzenie zaś ciasnej p dityki e- 
konomicznych interesów fabrykantów i 
kapitalistów nie starczyło im odwagi. 
Cała in te l ig en c ja  wolnomyślnego obozu, 
która dotychczas skrajne zajmowała w 
stronnictwie miejsce i zawsze niepewnem  
była poparciem klasy kapitalistycznej, 
przejdzie teraz pod chorągiew socyalnej 
demokracji.

Nie można z tego wnioskować o po­
stępie rewolucyjnych prądów. I  socraln* 
demokracya przestała już  być obozem 
jednolitym i na wskroś rolniczym Cisną 
się do niego wszysey malkontenci i d la ­
tego straszny będzie niebawem ten obóz 
w opozycyi, ale rozwiązać i rozpaść się 
musi w swoim pochodzie pozytywnej 
pracy. Jeśli  Capr.yi sądził, że wybory 
przyniosą mu potulną większość, to p o ­
m ylił  się s trasznie . Przyniosły one ow­
szem wzrost tych stronnictw, które są 
zasadniczo wrogie systemowi prusko- 
protestanekiem u — a choć konserwa­
tyści i narodowi liberałowie wyjdą w 
końcu z m ałym  dorobkiem głosów, to 
nie wielka z tego będzie miał rząd po­
ciechę Obok przedłożenia  wojskowego 
inne jeszcze są żądania w Niemczech. 
Ż ąda się ugody handlowej z Rosyą, żą­

L w ów  d. 27 czerwca.
Przerażeniem powiała wiadomość o 

zatonięciu „Wiktoryi" angieisKiej po w ład­
cach siły materyaluej. Pycha człowieka 
stanęła  nagle wobec niesamowitego, n ie­
ubłaganego M em ento!  — i nawet ateu- 
szowskim dziennikom wiedeńskim mirao- 
woli wyrywa sie nłowo „Opatrzność".

Po sławnym admirale Hoskinsie objął 
sławny adm irał Tryon komendę angie l­
skiej eskadry morza Śródziemnego. Obaj' 
admirały byli zaszczytem Anglii, wsławili 
się nadzwyczaj podczas ostatnich m ane­
wrów morskich, których zadaniem było: 
napad obcej floty na w ibrzeża  angielskie 
i odparcie napadu. Eskadra ta s ta ła  więc 
pod wodzą ręki doświadczonej, po mi­
strzowsku obznajomionej z nowoczesnymi 
olbrzymami morskiemi.

W czasie pokoju płynie eskadra ku 
Tunisowi i na wysokości Tripolis odbywa 
na cichej wodzie manewry. Nagle tara- 
nowiec „Camp rdowu" uderza taranem  
swoim w pancernik bojowy 1. klasy „Wi- 
ktoryę", na którego pokładzie przebywał 
adm irał Tryon, i „'Wiktorya* przewala 
się na prawo a w 15 minut już leżała na 
dnie morza w głębokości 80 sążni. O ca­
lało z niej 296 osady, między tymi 34 
oficerów — reszta, 422 osady zatonęło 
wraz z okrętem utonął i adm irał Try< n, 
choć znajdował się na pokładzie. Sriać 
według tradycyi marynarzy angielskich 
t r e  chciał przeżyć swego okrętu i szukać. - , , ..
ocalenia. - ■ - j & t e t a a y c ^ z e  ulica

„W iktorya", zbudowana w r. 1889, 
była pierwszorzędnym kolosem morskim
0 dwócii ś r u b a c h ,  miała ciężar 10.470 
ton, maszyny miała o sile 14.000 koni. 
Między sweini 50 działami posiadała dwa 
odi.ylcowe działa p > t l i  ton. Jak  s ły ­
chać, kosztowała 15 mil. ft. szt. (180 
mil. zł.), czemu jeduak trudno dać wiarę. 
W r. 1891 przedstawiła się „ Wiktorya" 
wraz z re.-ztą eskadry pod wodzą adm. 
Hoskin.Mi cesarzowi Franciszkowi Józe ­
fowi ; cesarz zachwycony mistrzowskie- 
1111 manewrami okrętu, wniósł z zapa­
łem zdrowie królowej, m arynarki ang ie l­
skiej i AngTi.

Na wojnie był dotychczas jeden  ty l­
ko wypadek najechania  ta ranem  okręto­
wym w bitwie pod Lissą r. 1 8 6 6 , 
kii dy 1111 rozkaz adm irała  Tegetthofa, 
pod wodzą kapitana okrętowego br. S te r ­
n i k a  (obecnie wodza m arynarki austryii- 
ckiej) okręt. . .Ferdynand M aks“ najechał 
taraumn swoim okręt a l iu ira lsk i  floty 
włoskiej „Re d’ l ta l ia “, który w 5 mi­
nu t zatonął z całą swoją dzielną osadą. 
Tegi-lilioff naprzód wyćwiczył swoich lu­
dzi w tym niebezpiecznym manewrze, — 
br. Sternock i nacz lny maszynista do­
skonale się r. zumieli : kapitan W mim
czas dal znak ataku, a m aszynis ta  tak 
pokierował u; jechaniem, że okręt uderzy­
wszy taranem  w przeciwnika, zdołał się 
cofnąć. Inaczej, utkwiwszy końcem tara­
na w tułowie przeciwnika, byłby wraz z 
nim posz dł pod wodę.

Z „Wiktoryą miała się rzecz całkiem 
inaczej. „Camperdown" nie miał rozkazu 
najechania  ta ranem , nie był to manewr 
przez kapitan  i i masz nistę obmyślany
1 przygotowany, a leżeli mimo to „Cum- 
oerdown" ugodziwszy swo im ta ranem  o- 
ca lał, to widać, jak ogromne po lepy od 
r. 1866 pi czyniła technika m arynarska 
l jeżeli taranowiec dzisiaj całkiem się 
może czuć swobodnym i bezpiecznym w 
najeżdżaniu , za lo stokroć groźniejszem 
staje się położenie jirzeciwnika.

Ja k  się właściwie stało nieszczęście, 
dotychczas nie wiemy dokładnie. „Cam­
perdown" uderzył w prawy bok „W ikto- 
ry i ‘ , i przebił ją  podobno aż do pier­
wszej wieży, tj. do punktu ciężkości ol­
brzyma. Nowoczesne wielkie okręty, 
zwłaszcza wojenne, są zbudowane syste­
mem celkowym; rozpadają się wewnątrz 
na odrębne, tak że zatonięcie skutkiem  
przebicia, jeżeli nie zupełnie uchylonem, 
to bardzo opóźnione zostaje. „Re d ’ I ta ­
lia" zatonął w 5 minut, „W iktorya" w 
15. I to zanadto szybko — obliczenia 
okazały się mylnemi. Trudno bowiem 
przypuścić, iżby praw dą były, co inni 
donoszą, źe „W iktorya" została na wpół 
p rzec ię tą ; to przecie nie sagan masła.

Podobne poniekąd nieszczęście w y ­
darzyło się przed kilkoma laty niemiec­
kiemu pancernikowi „Elektorowi Wiel­
kiemu", który na wodach angielskich 
pod Folkestone, chcąc się wyminąć z 
małym parowcem kupieckim, na tk n ą ł  się
w  i lWiegV 0warzysza pancernego „Króla 
Wilhelma i zatonął. Juścić miał to być

okręt licho zbudowany i raczej słaniał 
się niż p łynął po morzu, a nadto ko­
menda była nierozważna. Ale i tutaj sy­

s te m  celkowy nie dopisał.
»Wiktorya“ była po mistrzowsku 

zbudowana i w czynnej służbie na wo­
dzie w ypróbow ana; doskonałą też była 
niezawodnie komenda. „Ale oto — woła 
pewien dziennik wiedeński — najdro­
bniejsza pomyłka może największą spro­
wadzić katastrofę. Najdrobniejsze "waha­
nie się lub oc ąganie w komendzie, nie 
pocnwycone w lot zrozumienie rozkazu, 
może sprowadzić zgubę. Spokój, pamięć, 
bystry roznm dowćdzcy bywa w tak 
fatalnej chwili cenniejszym, niż wszel­
kie tryumfy techniki budowy i maszy- 
neryi okrętowej, która przecie tylko 
wówczas pomyślnie działać może, jeżeli 
jej duch człowieka trafnie użyje. Na tym 
duchu i na  Opatrzności polegać musimy, 
źe takie katastrofy jak  owa „W iktoryi" j  

tylko w najrzadszych wypadkach i to 
skutkiem współdziałania n iedającyrh się 
obliczyć czynników wydarzać się mogą. 
Kładziemy ja  na równi z klęskami ele- 
m e n ta rn e m i , od których się człowiek 
napróżno ochrania, którym bezwładnie 
podlega".

' A t ak!  Ulewa spę ta ła  ruchy Napo­
leona pod W atterloo i dała początek 
aowyra dziejom. Niechaj człowieczy ro ­
zum władców siły nie buduje na sobie 
w zaś lep ien iu ! M em en to ! A ludy nie­
szczęśliwe niechaj nigdy nie sądzą, że 
dnie sprawiedliwości minęłyl

Sprawa iram iain n M t m z M
L w ó w  26. czerwca.

Za kilka dni 
naszego rozstrzygać ma Pierw low\ nii  
wagi kwestyę, t. J. sprawę y* 6 
komunikucyi wewnątrz miasta. O oh 
czność ta zasługuje, abyśmy się nad mą 
nieco zastanow ili;  każdy bowiem p rzy  
zna, że rozwój prawidłowy nowoczesne­
go miasta zależy w pierwszym rzędzie 
od środków kom unikacyjnych, trudność 
zaś polega na  t 0m> że Przy zaprowadza­
niu takiego środka komunikacyjnego nie 
tylko teraźniejsza c h w ila , lecz i przy 
szłość rozstrzygające ma znaczenie ,  a 
czasem względy te trudno pogodzić.

Trudność tę, zdaniem uuszem, poko­
nano w planie  urządzenia tram waju e- 
lektrycznego, wypracowanym przez ma­
gis tra t ,  a przyjętym przez Radę, bardzo 
szczęśliwie. Linia z miasta na Łyczaków 
i do parku Kilińskiego czyni zadość po­
trzebie dzisiejszej chwili, l in ia  przez uli­
cę Sapiehy — to l in ia  przyszłości. J a k ­
kolwiek przekonani jesteśmy, że ta  osta­
tnia  linia będzie przez długie jeszcze 
la ta  kamieniem u nogi, że długo jeszcze 
rentować się nie może i znaczne pochło­
nie ofiary, uważamy ją  za tak ważną dla 
przyszłoś-i, iż gmina, pomimo tych ofiar, 
podjąć się jej powinna. Jeżeli zważymy, 
te  środek komuuikacyjuy nietylko służy 
ii tniejacej już potrzebie, lecz wywołuje 
nowy ruch, nie powinniśmy się tern dac 
^ KjtrHfl7-yó, że ulica Leona Sapiehy i goi- 
na  część K opernika ulicy są dotąd m ar­
twe : jesteśmy bowiem aż nadto przeko 
uani, że droga żelazna tamtędy popro­
wadzona, ożywi w krótkim stosunkowo 
czasie tę okolicę, spowoduje gęstsze za­
ludnienie i zabudowanie pustych dotąd 
gruntów, okoliczności zaś, iż wielką ezęśc 
tej ulicy zajmują ogrody zakładu świętej 
Teresy i klasztoru P l ł  Sercanek, którą 
podnoszono przeciw tej linii, nie przy­
pisujemy wielkiej w a g i ,  gdyż rozwoj
miasta leży po przec iw ne j s t ron ie  droDt,
t i na Bajkach i Kastelówce, których 
ludność co dzień się zwiększa gdzie są 
liczne zakłady przemysłowe, a liczniejsze 
zapewne przybędą. „ ron .

Równie nie odstrasza nas konkuren 
cya tram waju konnego ulicą Gro _ 
prowadzonego. Zwiększy ona j-
wdzie ofiary na tę linię, przy “ 
próby -  lecz niopłonną ' ua^ '  za 
że ostatecznie linia ta — J k u „ 
kilkanaście potrafi zwalczyc tę

f"U Plan nowych

r  ( Z ^ o ś h  dzonym dotąd dziel-
»i7o» w S d ń i i a  i «™ l.k
Zbliżenia się do puilktu środkowego «
przysparzając miastu ru ch u ,  przyczyn, 
sie także do podniesienia, jego w/.rostu.

Zarzut jeden wszakże podnieść m u­
simy niewiadomo nam tylko pod czyim 
adresem, miasta, czy tramwaju konnego, 
t. j. że rozstrzygnięcie kwestyi tak wa­
żnej zwleczono do ostatniej chwili — 
jak  to m ów ią: przed zamknięciem b ra ­
my. Wiadomości o rokowaniach z koleją 
konną stanowią już  od la t  — co n a j ­
mniej ośiniu stalą w dziennikach na­
szych rubrykę, — od lat kilku kwestya 
stała się aktualną, spychaną jednakże 
była z m agistra tu  do komisyi, z komisyi 
do sekcji, z sekcji  do Rady, a gdy do­
szła do Rady, pochód swój uroczysty 
rozpoczynała na  nowo. Jeśli  temu - 
jak przypuszczamy — wiune przedsię­
biorstwo tramwajowe w pierwszym rzę­
dzie, to i gm iny  nie możemy uwolnić 
od od iowied/.ialności, bo obowiązkiem 
jej było przynaglić  decyzyę środkami, 
jakiemi rozporządza. Tymczasem nikomu 
uie była spraw a spieszną i pilną — aż 
dopiero, gdy wystawa ante portas.

Plan nstalono już  dawno, sposób zaś 
wykonania, czy we w łasnym  zarządzie 
gminy, czy w przedsiębiorstwie prywa- 
tnern, czy w spółce z takimże przedsię­
biorcą, ma być w trzech dniach uchwa­
lony. . .

Że wobec tego pospiechu w ostatniej 
chwili nie ma mowy o dokładnem  roz­
patrzeniu się w tej trndnej sprawie, w 
której każdy krok m ylny przez dziesiątki 
la t  nietylko na  dochodach gm innych  lecz 
i na pnbliczności mścić się musi, że prze­
ważna część reprezentantów gminy obe­
cnie jnż  wierzyć musi in  verba m agistri 
i iść niemal na  ślepo za tymi, którzy 
w tej sprawie będą n a j g ł o ś n i e j - ;  
s z y m i , że głosowanie odbyć się musi 
pod presyą pospiechu nieuniknionego 1 
że takim pospiechem ciężką biorą na

siebie odpowiedzialność ci, co głos swój 
na  szalę rzucić muszą, — łatwo pojąć. 
Przewidzieć tez można, że wszelkie argu­
menty  przeciwne, wszelkie przestrogi i 
rady usunięte będą jednym argum entem , 
t. j .  że niu ma czasu — bo inaczej wy­
stawa w niebezpieczeństwie !

Mamy więc prawdziwy żal do tych, 
którzy wprowadzili Radę w taki s tan  
konieczności i każą jej obecnie pod 
wpływem obawy o powodzenie wystawy, 
rzucać się w ram iona enterpryzy bez 
możności głębszego zastanowienia się i 
obliczeuia skutków.

izby sądowej.
K rak ó w  d. 26 czerwca. 

(R ozpruw a ks. Stojałowskiego.)
W sobotę zarządzono t a j n ą  rozprawę 

na której odczytywano broszury' i artykuły 
będące będące przedmiotem oskarżenia ks 
Stojałowskiego. Dziś również w znacznej 
części rozprawa jest prowadzona przy 
drzwiach zamkniętych. Wyrok zapadnie 
prawdopodobnie we wtorek wieczorem 
czyli rozprawa trwa cały tydzień. Ks. 
Stojałowski wygląda dziś już znużony.

K R O N I K A .
Lwów dnia 27 czerwca.

Ze względu na mnożące się  ciągle za­
żalenia w spiaw ach wymiaru i ściągania 
nodatków i należytości skarbowych otw ie­
ramy sta lą  rubrykę dla „kwiatków fiska­
lizmu" Szan. czytelników naszych upra­
szamy' aby wiadomości o autentycznych 
w S k a c h  takich raczyli nam nadsyłać, 
bodziemy ie  na tern miejscu do publicznej 
podawać wiadomości, oddając pod publi- 
E ^ n + r n  « zaś stronom interesowanym
S W S ł & i i i
rady i wyjaśnienia.

Z a p is k i  o so b is to .  Profesor dr- Lucjan 
Rydel, który zachorował przed kil 
na zapalenie płuc, m a się znae. , .q_

Minister wojny Bauer rozpoczął 
tygodniowy urlop; kierownictwo miuibu* 
stwa na czas jego nieobecności objął • 
Merkel.

Dyrektor ruchu kolei państw, p. Deynia 
wyjechał na inspekcję linii bukowińskich i 
do Niżniowa. .

M ianow ania. Zdzisław Morawski lina 
nowany został wicesekretarzem winisteryal- 
nym w prezydyura rady ininisteryalnej.

Nadzwyczajny profesor rysunków 1 mo­
delowania ua politechnice lwowskiej Leonard 
Marconi mianowany został zwyczajnym 
profesorem. . .

Prowizorycznymi inspektorami szkoln 
obwod. w IX. randze w Galicji mianowani 
zostali: starszy nauczyciel w Bolechowie
Julian Liskowicz na okręg sokalski, nau­
czyciel w Klikowej Henryk Welfe na okręg 
KoIbuszowa-Bopczyce, Karol Falkiewicz we 
Lwowie dla £-rqdka i Rudek- Katecheta w 
Łańcucie Warenty Mazanek na  okręg szkol­
ny łańcucki. , .

Główny kontroler podatkowy Karol J a ­
kubowski mianowany głównym poborcą po 
datkowym przy krajowej dyrekcji skarbu we

LW°Minaster rolnictwa z a m i a n o w a ł ^

Ludwika Sołtysa 
radca admin. w VII kl. rangi.

Kraj. dyrekcja skarbu zamianowała pro­
wizorycznego zarządcę magazynu cłowego Ed. 
Hamulińskiego stałym zarządcą magazynu 
cłewego, oficjał o w cłowyoli; Michała Freya, 
starszym kontr, cłowym, Kajetana Hićkie- 
wicza starszym oficjałem cłowym asystent, 
cło wy cli Augusta Sochora i Stanisława Be- 
neszka oficjałami cłowymi, wreszcie ukwa- 
liSkowanych podoficerów Juzeta Tłustiaka i 
Kdwarda’ Wolfa asystentami cłowymi.

Lwowski wyższy sąd krajowy n a d a  
kanceliście dla prowadzenia ksiąg *r u n ° 
wyoh przy sądzie powiatowym w o ia 
nie, Jozefowi Aurelemu dw. im- 
skiemu. posadę prowadzącego ks.ęgę g‘a '‘ 
towa przy sadzie pow. w Rohatynie-

śe jr a K  ro la cy jn y - .W c*lu z^ llia
sprawy z czynności poselskich, zapro r p.

6 cf Popowski. poseł do sejmu . Rady 
państwa wyborców powiatu mysl-mckiego 
Ja sejmik relacyjny do Myślenic na dzieli

3 ^ P o s ie d ze n ie  Rady m łe j s k l e ]  odbę­
dzie się d. 28 bm. o godz. 6. wieczorem. 
Na porządku dziennym : Wnioski w spra­
wie uregulowania stosunków finansowych 
miasta, sprawa budowy kolei elektrycznej, 
wniosek w sprawie wzięcia udziału ze stro­
ny gminy w wystawie kiajowej.

J u b i l e u s z  k a p ł a ó - k i .  Ks. Emil P a ­
sławski, g. k. proboszcz w Bucowie, wzor 
obywatela i kapłana, obchodzie będzie ó. 
lipca, 50 -letni jubileusz kapłaństwa.

P o ż a r -  W dobrach Mokrżany Wielkie, 
zgorzały w nocy na 24 czerwca zabudowa­
nia gospodarskie, Ogień powstał wskutek 
podpalenia, wybuchł bowiem w mezunne- 
szkanej i nieużywanej szopie, szkoda bar­
dzo znaczna dotknęła p. J. G ^ s k i e g o .  
Mimo ratunku zgorzało wszystko doszczę 
tnie. Ratowaniem zajmował się w pie ^
1Wm rzędai. b . » l W

przy ulicy rzeĈ eg(’i dzińca Katarzyna Żu- 
T ZT flJ «  S I L  l u ł ą o .  i zabiła się nŁ 
miejscu. Powodem samobójstwa była od 
dłuższego czasu trwająca mama prześladow­
cza Zwłoki odesłano do kostnicy szpitala.

K tikauaóc i®  posad nauczycielskich
w szkołach wiejskich jest w okręgu szkol­
nym złoczow skim  do obsadzenia. Podania 
wnosić należy za pośrednictwem przełożonej 
władzy ć° szkolnej okręg, w Złoczo-
w ie do końca lipca br. Kandydaci nauczy- 
cielsoy wstępujący do służby otrzymać mo­
gą płacę za miesiąc sierpień z góry, jeżeli 
zaraz po złożeniu egzaminu dojrzałości 
wniosą podania o posadę.

O rz e c z e n ie  tut. kraj. dyrekeyi skarbu 
według którego rachunki bieżące na zastaw 
papierów wartościowych miały być stem­
plowane według 2-giej skali, zostało wsku­
tek rekursu gal. Kasy oszczędności do mi­
nisterstwa w całej osnowie zniesione.

ł e s t j n  n a  d o c h ó i  f u n d u s z ó w  w a ­
k a c y jn y c h ,  pod protektoratem pani Mar­
chwickiej, odbędzie się w czwartek d. 29 
bm w parku Kilińskiego. Spodziewać się 
należy, iż jak co roku, tak i teraz Lwowia­
nie, zawsze chętni do popierania pięknych 
1 wzniosłych ceiów, pospieszą na ten 'lestyn 
jak najliczniej, zwłaszcza że program jest na­
der urozmaicony i oryginalny. Na tegoro­
cznym festynie, jak i corocznie, odbeda się 
ćwiczenia gimnastyczne członków korpusów 
wakacjjnyeh przy dźwiękach własnej kapeli, 
W tym roku nadto uczestnicy festynu będa 
mogli oprócz udziału w zabawie, zwiedzić 
także plac przyszłorocznej wystawy i obej­
rzeć prace przygotowawcze do niej, będąc

jak wiadomo — w pełnym toku, bile 
bowiem wstępu na festyn będzie upoważniał 
również do zwiedzenia placu wystawy.

P e s t y n  S o k o łó w  z urozmaiconym 
ponętnym programem, którego bliższe szcze 
góły podadzą adsze, odbędzie się w niedzie 
lę d. 2. lipca na Górze Zamkowej. Komite' 
uprasza wszystkich, którzy otrzymali listy 
składkowe na fanty o łaskawe dostawieni, 
tychże wraz z zebranymi fantami najdale 
do d; 28 bm.

Na s z l a k a  Karapczu-Berhometh podj et> 
wszelki ruch pociągów z d. 26 bm.

A bgesag t.  Na oznaczenie ndwołaneg, 
ćwiczenia istnieje w wojsku wyiażenie tech 
mczne : „abgesagt". Skorzystał zeń pewie; 
wysłużony świeżo wojak i gdy pan jeg 
przyglądając się chmurnemu niebu zapyta 
po , ł i e  wiesz, Fedku, kiedy już raz za 
wita d» nas pogoda? _  odparł: „Melduj*

I t Z -  e ‘  " ‘ u toeoda ' !dsie s,e-
E g z a m i n  d o j r z a i o W  .  n

stanisławowskiem złożyli: Gąsiorowski Sta­
nisław, Hodaczek Karol, Hersoher Mena- 
sche, Janeili Maryan, Kuczyński Władysław 
Morgenstern Bernard, Zathey Wilhelm, Ar­
nold Leiser, Buraozyński Ernest, Dobrucki 
Kazimierz, Dortort Ohune, Haipern Jakób 
Jurkiewicz Franciszek, Laidler Zygmunt! 
Lewicki Modest, Matkowski Mikołaj, Sabat

.k a r ,  Simowicz Apoloniusz, Szeliski Sta- 
nisław, Weclisler (ekstern.), Wittels Horn 
•JUIJUSZ.

Egzamin dojrzałości w gimnazjum ja ­
sielskim złożyli z odznaczeniem: Bochnie- 
wicz Jozef, Kolbusz Józef, Kozłowski Lud-

.’ iea^iewicz Bronisław, Sieradzki Artur, 
Wojnar Kasper, Winnicki Wincenty, dalej 
Cetnarowicz .]an, Chill Ozyasz, Litarowicz 
Józef hk-inmann Feliks, Malicki Lucjan, 
Nowiński Józef, Rosenberg Leon, Rżąca 
Józef, Rżąca Zygmunt, Dukiet Józef, Hoff­
man Eugeniusz, Szymański Stanisław, Szu­
rek Józef, Ustrzycki Kazimierz, Wilk Fran­
ciszek, Wilusz Jan, Wobr Wilhelm, ’’ Zawi­
sza Antoni, Brodacki Władysław, Garbacki 
Teofil, Heit-.inaim Henryk, Gniewosz Karol, 
Hubl Czesław, Feliks Wojciech, Horowicz 
Staumław, Miętus Antoni, ALoluy Julian 
Sienkiewicz Bug., Syrek Jó«.ef, Szmyd Józef 
Szufa Stanisław* • Turkiewicz Władysław’ 
Dudek łgnecT (oiUrn,), P^strafc U :J  
(estern.), Stainula Jan  (estein.), Włodek 
Stanisław (exteru.), Wysocki Antoni (exter.>.

Egzamin dojrzałości w n i .  gimnazyum 
w Krakowie złożyli: Banaś Antoni Better 
Izak, Birkenfeld Karol, Chranicki J an, 
Glirząszezewski Tadeusz, Czerwiński Michał, 
Drobner Jó*ef . Dunin Leon, Dyduch To­
masz, Ehrenpreis Edward, Ehrenpreis Zvz-
munt, FUip (., odznaczeniem),
F  U Franciszek F itak Pj.auciszek H | *
Adam Holzer Izak (z odznaczaniem Horo­
witz Mojzesz, Hubert Stanisław, Kłebkow- 
ski Zygmunt, Koenigsberger Schabse Lubo­
mirski Stanisław, Moszyński Stanisław, 
Moyseowicz Leon, Niemczewski Maryan, 
Ochoński Sebastyan, Okęcki Stanisław, Pa’- 
ruch Jan, Popiel Eustachy, Prochal Tomasz, 
Pusłowski Franciszek Ksawery, Rostworow­
ski Jan, Rostworowski Kazimierz, Rozmuski 
Tadeusz (z odznaczeniem), Rydel Adam, 
Schatz Chaim, Schlesinger Henryk, Sikorski 
Stanisław, Starowicz Wiktor, Starzewski 
Stanisław, Ślósarz Antoni, Śmietana Wa- 
c aw Truskolaski Ernest, Turowic* August 
Urbański Władysław, Wachtel Zygmunt’ 
Wasn.owski Antoni, Weclisler Salamon, Woi 
decki ygrnunt, Zakrzeński Julian, Zathey 
Stanisław (odznaczeniem^.

Egzamin dojrzałości w gimnazyum wa- 
dowickieiu złożyli: Hoszowski Ignacy, Ju ra  
Andrzej, l i a n a  Władysław i Leon WTicrz- 
bicki, Baj orski Jan, Fołta Jan, Frączkie- 
wicz Stanisław, Geruszczalc Maksymilian 
Horiinter Eugeniusz, Janicki Józef, Kozłow­
ski Franciszek, Lambor Augustyn, Małysa 
Michał, Migdałek Józef, Miksy Edward, 
Nowak Franciszek, Olfner Mordche, Smółka 
Wawrzyniec, Szczepański Kazimierz, Yrana 
Edmund, Włodek Wilhelm.

łV K r a k o w ie  przy wyborach do rady 
m. z Koła I I  oddz. pierwszego (wielka wła­
sność) głosowało 87 wyborców na 109 u- 
prawnionycb do głosowania. Radcami miej­
skimi zostali w ybrani: 1) Hr. Stanisław 
Tarnowski, prezes A k a d em ii Umiejętności, 73  
głosami. 2) S te fan  Muczkowski, prezes Iz­
by n o ta ry a ln e j, 72 głosami. 3) Michał Chy­
liński, redaktor Czasu, 63 głosami. 4) Dr. 
Paweł P “Piel> b. profesor uniw. warszaw­
skiego) 0 2  głosami.

W Z ło c z o w ie  zawiązało się miejscowe 
Koło pań towarzystwa szkoły ludowej. 
Przewodniczącą wybrano p. Alszerową, za­
stępczynią p. Niedźwiecką, sekretarką p. 
Strzelecką, skarbniczką p. Michalczewską, 
zastępczynią p. Lewicką. Nadto do zarządu 
weszły panna Grabowska, Heynowa i Zale­
ska i panowie Gay i Sztaba.

W  Stanisław ow ie zrezygnował cały 
wydział „Sokoła" z powodu nieporozumień 
co do budowy własnego gmachu. Wybrano 
zatem nowy wydział 1 do którego weszli 
Adamski, Artychowski, Chowaniec, Adel- 
mann, Merunowicz Jakób , Świątkiewicz, 
ks. Skarbowski, Rubczak, Wierzejski jun. 
i Źebrawski. Na zastępców powołani zostali : 
B urka , Dempniak, Hilich, Lityński i Za­
jączek. Prezesem wybrany został Barance- 
wicz , wiceprezesem Muller.

2  T u r n i  piszą nam : Rada powiatowa 
w Turce na posiedzeniu dnia 23 czerwca 
1893 uchwaliła jednogłośnie wysłanie tele-
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g r tu - * kondolencyjnego do ks. metropolity 
Sembratowioza następującej t r e śc i : „Rad8
powiatowa w Turce, oburzona 
napaścią składa u stóp N aszej Excelń"cD 
zapewnienie największej czci i ho Mu.. **r0~ 
niełuw  Osuchowski, marszałek powlwowy.

K r o n i k o  t a r n o w s k ą  notuje w dmn 
Vó. bm. dwa wypadki, mogące ®P™W1 st'n; 
zacyę nawet w wielkiej stolicy.’ P™ UCZfc,u 
6 ki. gimn. Margules zastrzelił w as iu  mat­
kę a  następnie siebie, — uczennica -t k], 
wydziałowt j 1.2-latnia d z ie j02-'11 ' a utopiła 
się z obawy przed karą - a otlzjmany iły  
stopień w szkole.

S a m o b ó j s t w a  w  i f a r f c a i r l c  szerzą 
się w sposób zastraszający. Nie ma unia, 
aby kronika ■■ “ «towaW jednego
lub dwóch dniu 23. bni. doy
konano zaś a i ' .cztery samobójstw. Najwięcej 
samobójstw trfihs się wśród młodzieży wcl©
dzącej dopiero w życie, a przyczyna ioh 
niemożność, dobycia sobie bytu m a i ły ?  
neg*>-

% P i ł y  donoszą: Nareszcie udało się 
studziennemu technikowi Beyeró*1 zatkać 
ffódło nieszczęsne, które ziiis*®2? Jec*n§ 
z najpiękniejszych dzielnic ffliaBta naszego. 
Pj u-‘yer popiuwad-.il' wodo ujętą w n .ry  
tak wysoko pod górę, że niebezpieczny ży­
wioł upokorzył się, zgnieciony własnym cię­
żarem. Ażeby sceptyczny© znawcom udo- 
woaiiić że - tak iśtAnie ‘i ’*-  otwierał ie- 
clinik berliński kilkakrotnie, źródło i znów 
zamykał. Próby udały si? znakomicie, ale 
mfmo to sądią nieluuizy, że żywioł spcta- 
j,y prodząj **czy później wyłamie się z wię­
zów a miastem wisieć będzie zawsze 
mi:cjj Dainokh-sa w postaci nowych grożą- 
ą y ck  wylew ów. Gdy hy jednak nawet obawy 
te się nie ziściły, gdyby zdradzieckie du­
chy podziemne zaprzestały minującej robo­
ty, to samo zniszczczuiie, które dotychczas 
już wyrządziły, jest przerażającem. Najpięk­
niejsza ozęić Piły  zostanie zrówhana z zie­
mią. Pu łk  gdańskich pionierów rozpoczął 
już trudue i niebezpieczne roboty swoje. 
Niektóre gmachy, które w każdej chwili 
rozsypać się mogą zostaną dynamitem rozsa­
dzone, inne mniej zagrożone z pomocą pił 
i siekier rozebrane. Według obliczeń urzę­
dowych, wjnosi dotychczasowa szkoda prze- 
Bzło półtm-a miliona m aifla  Obecnie P iła  
gości w morach swoich wiciu wybitnych in­
żynierów i wysokich urzędników, którzy 
zjechali, aby przekonać się naocznie o roz­
miarach katastrofy i charakterze nieszczę­
ścia. Większość znawców aie ula ekspery­
mentom p. Beyera, który jednakże powtarza 
bezustannie: „Zobaczycie! nie woda pa,icm, 
lecz j a !' “

S c i u m e y J u j  p r o c e s .  W Opawie roz­
począł się wczoraj proces przeciw byłemu 
posłowi do Rady państwa Medelli. Wraz 
z ni© jest oskarżonych 137 młodych ludzi, 
któr&3’ popełniali skandaliczne zbrodnie prze­
ciw moralności. Rozprawa odbywa się przy 
drzwiach zainl niętych.

U roczysi p ia m k u lę e le  i« k u  
n o g o  w miejskiej szuole przemysłowo h a n ­
dlowej, połącz-one z wystawą prac uczniów, 
odbędzie sic dnia 29 czerwca br. o godz. 
10 przed południem w sali gimnastycznej 
s3^tołv ini. Miciciewicza.

N a w n ll łc iu  z g i  w m a d z c i l iu  Towarzy­
stw0 chowu kem i wyścigów, które odbyło 
sie wczoraj, uchwalono, iż wyścigi konne 
Wc Lwowie odbędą się w przyszłym roku 
dwa razy. mianowicie w czerwcu, a nastę­
pnie we wrześniu podczas wystawy i z po­
wodu przyjazdu cesarza. Wyścigi czerwcowe 
trwać będą trzy dni, gdyż mi które biegi 
przeniesiono zostaną na termin wrześniowy. 
Między innemi bieg dwulatków odbędzie się 
doju tj we wrześniu.

w Dobromilu gmina, w Nowem mieście 
Kolko ro ln icze, w Rybotyczaeh Kółko 
rolnicze.

W po w. d r o h  o b y ć  k i m :  w Bory 
slawiu Maurycy Rfchufei*. w  Dr..hobyczu 
Teofil Jabłoński, w M. (hinicńch Jan  Ra- 
mląt, Jan  Mazurem:u, Mojż- sz Lorbeer- 
baum, Malerya i Eustachy Wyszyńscy, 
w PoJbuźu Alojzy St.;w, w Schodnicy 
katolickie Kółko spożywcze.

W  pow g o r l  i e li j n i : w Bieczu i 
Uściu ruskiern, W ydział rady powiato­
wej, w uorl.cacb gmina.

W _ P° 'v; g i ó d e c, k i m :  w Gródku, 
Janowie i Lubieniu w i dki m powiatotoje 
T ow a izy jw o  handlowe we Lwowie.

. h0^’- h o r o d o, ń s k i m : w Czer-
nelicy gmina, w IL rodence  Kółko rolni 
cze’ . w ^ ‘ęzwiskacb Wasyl Zakrzct.ski, 

Gbcrtynie Marceli Gawi r i k i .
, P,°w. h u s i  a ty  ń s k i  m:  w  Cho-

i ostko wio j Kop eczyńcach Kaźmierz Pa- 
wMwski, jw Husiatynie i Probużnie Wi- 

Czerski.
W pow. j a r o s ł  a w s k i m : \» J a ro ­

sławiu Towarzystwo zaliczkowe, w P ruch-
s  Andrzi-j Ledwożyw, w Radymnie 

Pirein Popkiewicz i Antoni Hołowiński, 
w Sieniawie kntolici.ie Towarzystwo spo­
żywcze.

W pow. j a s i e l s k i m :  w Frysztaku 
Kółko rolnicze, w Jaś le .K ó łko  rolnicze, 
w K caczycaoh  i Żmigrodzie August lir. 
Łoś.

W pow. j a w o r o w s k i m : w Ja- 
w o to  w ie , Krakowcu i Wielkich Oczach 
W ydział rady pow.

W pow. k a ł  u s k i m : w Kałuszu
Jarosław Korytnwski, w Krasnej i Woj- 
uiłowia Kazimierz Rojowski i dr. Mie­
czysław Stanecki.

W pow. k a m i o u e c k i m : w B u­
sku, Kamionce Strumiłowoisi Milatynie 
nowym i Radzierhowie Wy łziuł rady 
powiatowej.

W pow. k o l  b u s z o w s k i m :  w
Kolbuszowej Kółko rolnicze, w M jdanie  
F< licyau Szczepkowski, w Sokołowie 
Kółko rolnicze.

W pow. k o ł  o in y j s k i m : w Gwoź- 
dzcu Jakób Baid- ff, w Kołomyi, Aleksan­
der J óz e f  Ml.zievt icz i Henryka Mayslo- 
wa, iv Peczen źynie gmina.

W pow 
wie. gmina

W pow. s t r y j  sk i m :  w Ławocznem zwrócił się do jednego z obecnych po- 
Wacław Potuczek ; w Skolu gm ina ;  w słów polskich, i nietylko podał mu rękę, 
Smorzu fund. br. S k a rb k a ; w Sokołowie ale nadto zapraszał do Berlina do sie- 
Kółko rolnicze; w Stryju Natalia  W oło- |b ie . Teraz zaś zauważono dalej z n ie­
biańska; w Tucholce Adolf Schónbach., smakiem, że na obiad nie zaproszono 

W pow. t a r n o b r z e s k i m :  w B a - jw e a le  jeneralnego superin tendenta  ewau- 
ranowie S tan is ław  Bt ro w sk i ; w Rado- gelicifiego, jakoby z ujmą dla wyznania 
rnyślu Kółko rolnicze;]  w Rozwadcwiei „panującego" w Niemczech.
Józ.ef Łapiński i Mojżesz H n s c h fe ld ;  w Zapewne srogie opanuje Niemców 
Tarnobrzegu Ludwik Kuryło. .oburzenie, na  wiadomość, że P o l a c y

W pow. t a r n o p o l s k i m :  w Mi- z d o b y l i  19 m a . u d a t ó w  do rajchsta- 
kulińcach i Tarnopolu Wydział rady po- gu, tj. o dwa więcej niż dawniej, a nad-
wiatowej.

W pow. t a r n o w s k i m :  w Rygli­
cach, Tarnowie i Tuchowie W ydział ra ­
dy powiatowej.

W pow. t ł u m a c k i m :  w Niżnio-

to, że nawet w Bydgoszczy, po 
pierwszy, w ybrany został Polak.

raz

wie E m ilia  Z a re m b in a ;  w Ottynii Józel dn

W  obozie Gladstona od czasu do czasu 
zaczyna się pojawiać secesya. I  tak, Lilka

G iu d a ;  w Tłumaczu Kazimierz Lukasie 
wicz; vv Tysmieuicy Ohanowicz.

W pow. t r e m b o w e l s k i m :  w Bu 
dzanowie Rachmil S ch u tzm au u ;  w S tru f  
sowie i Trembowli Jaros ław  Paszkowski,

W uow. t u r e z a  i s k i m :  w Bory 
nii i Wysocku Bronisław Otuchowski| 
w Łom uie Paweł H ry la ń sk i ; w Turcę 
Antuni i Murya Nadolscy.

W pow. z a l e s z c z y c k i m .  w Tłm 
stera Tadeusz Noel, w Uścieczku i Za 
leszczykach Edm und Schnurpfeil.

W pow z b a r  a z k i m : w Nowem 
Siole i Zbarażu W ydział rady powia 
towej.

W pow. ż ó ł k i e w s k i m :  w K uli- , 
kowie Julian  Olearczyk, w M ostach

opozycji wniósł o odroczenie rozpraw 
nad homernlem, trzech deputowanych, 
dotąd wiernych rządowi, głosowało prze­
ciw gabinetowi. W kołach par lam entar­
nych przypuszczają, że Gladstone dla przy­
spieszenia obrad nad bilem irlandzkim, 
podzieli go na  dwie części, a przeprowa­
dziwszy jedną w Izbie gmin, przedstawi 
ją Izbie lordów do załatwienia, podczas 
gdy Izba gmin n td  drugą częścią bYizie  
obradowała. Nieporozumienia między Glad- 
stonem a Irlandczykami co do strony 
finansowej bilu irlandzkiego ni6 zostały 
też -eszcze usunięte.

Z Konstantynopola donoszą: W ko 
jtuwie ounan  u iearczyu , w m o s tacn ł j  - , , ■ e ____.„„„t
wieikmn Antoni Sk\,fnicki. w Żółkwi !?cn. dl,br^
Włorlzimierz Górecki. Łe_ fŚprezentunc. kilku mocarMw poWłodzimierz Górecki

W  pow. ż j  d a c z o  w s k i m :  w Dro* 
howyżu Fundaeya h r .  Skarbka, w Miko­
łajowie, Rozdole, Żurawnie i Zydaczo- 
wie W ydział rady pow.

Kdka powiatów wyżej niewyszcze 
gólnionych, zostaną dopiero w najbliż­
szych dniach obsadzone.

Sztuki piękn

O d p o w ie d ź  A d a t i n i s t r a c y i .  WPan 
Zbigniew HorodyilSJ£' ^  Zbydniowie. Pole­
cenie pańskie daliśmy <t0 kgięganii Jaku­
bowskiego i £ik1ui’0WK a.

W Pan Odmian vr K'’ośni«. Nr. 138 dzi- 
:iaj wysłaliśmy.

Uchwałą Wydziału krajowego z dnia 
14. bm. o trzymały zasłepstWil głównyf* 
ikłądów soli następujące o s o b y :

W pow. b ó b r e c k i rn : w Róbrce 
Ja n  D o m a ń sk i , w Chodorowie Michał
Wołk Bunikiewicz, w Wybr:.nó'vee Zmfia, 
Tybiuka.

W pow. b o h o r o d c z a ń s k i m : 
w Boharodczanach nowych, w Bohorod- 
cz nach starych, w Łyścu i w Solotwi- 
nie Wydział rady powiatowej.

W powiecie b o r  s z c z o w s k i in : 
w Borszczoviie E razm  NiemczW.ski, w 
Jezierzautid i Ferdynand  Gttm ski, w 
Krzywczu górnem Aleksander Moskwiń- 
s k i , w Alielnioj Sąyiaon Steiuholz l 
Leib B e rg m a u n ,  w tyęf ia  Marya Mo­
czulska. , , , .

W pow. b r  z e z a n  s k i ni : y. Brzo- 
żanach K ozoa:e  I Narajowio W ydzia ł 
nMy p„wiat., w KozlW ie Seweryn Błu-
howski. . , ; ; a  1

W pow. b r z o z o w s k i m :  w V 
zowie, Dynowie i Haczowie Wydział r a ­
dy powiatowej.

W pow. b u c z a c k i m :  w Bnryszu
Grzegorz SowTa, w Bucznczu Mie zysłnw 
B urzyński,  w Jazłowcu Mieczysław Bu- 
rzyńąki, w Koropcu Kaźmierz Potworow­
ski. w- Mo^aąterzyakach Kółko rolnicze, 
-w W to k u  złotym Mendel Koch, w Uściu 
zii-lonem Michał Łucki.

W pow. c i e s z ą n - o w s k i m :  w Cie­
szanowie Towarzystwo zuljczkowe, w D zi­
kowie EfrOim Landau i Śp., w Horyńcu 
Mojżesz R»bhuhn, w Lubaczowie Kółko 
rolnicze, w Narolu Teofila M usakowska, 
w Oleszycach Józef Kamiński.

W  pow. c z o r t k o w s k i i n :  w Czort- 
kowie Antoni Kostecki, w Dżurynie Mi­
kołaj Kr. Wolański, w Jagieln icy  Kółko 
rolmeze.

W pow. d o 1 i n  v a ń  fe k i m : w Bo­
lechowie Hersz R o t h , w D linie Józef 
p i s a r s k i , w Perehińsku Oleksy Beu- 
dak i Sp., w Rożniaiowie Fundaeya hr. 
Skarbka.

W powz d o . b r  u m i l a  k i m .- w B ir­
czy Mfcileeh ftimmclstein i K. Mórzel,

w Peczeu żynie s
k u s s o w s k i m : w Kosso-

 - w Kut-cli Mikołaj Moszoro,
w Żabiem Fundiu-ya hr. Skarbka.

W pow. k r  o .ś nfP- n P k  iGu : w D u ­
kli, Jedliczucn, Korczynie i Krośnie Wy­
dział rady pl w.

W pow. 1 i s k i in : w Baligrodzie i 
Lutowiskaćh Izrael L auder  i Abraham 
Mana ster, w Lisku Ignacy  Jordan , w 
Ustrzyka fi Izydora W innicką i W anda 
Rutkowska.

\V pow. l w o w s k i m :  w Jaryczo
wie, Lwowie, Nawaryi, Szczoi^cu i W in­
nikach powiatowo Towarzystwo handlowe

W w i e s u f e  L w o w i e ustanowio­
na bidzie oapowiedn:a lośu skł.ulów.

W  pow. ł a ń c u c k i m :  w Grodzi­
skach, Kańczudze, Łańcucie, Li żajsicu, 
Przeworsku i Żołyni Wydział rady po­
w i a t o w e j .

\v pow. m i e 1 e c k i m : w Boro wie 
Jo ci Lis, w Mielcu Mieczysław SźynU 
borski, w Przcsławiu gmina, w Radomy­
ślu Icfiel Klein.

W pow. m o ś c i s k i m :  w Krukieni- 
cach, Sądowi j Wiszni i Mościskach W y­
dział rady pow.

W powiecie n a d w ó r n i a ń s k i m : 
w D elatynie Hersz Bursztyn i Hersz 
Źwiebel, w Łmi zyme. Antuni Kinda, w 
Nadwornie Julian  Kisielewski.

W  pow, n i s k i m :  w Kamieniu Izaak 
Miirizer, w Nisku Bronisław Kasper, w 
Rud.liku Edward Gazda, w Ulanowie 
Andrzej Dąbrowski.

W  pow. p i 1 z n i e ri s k i m : w Brzost­
ku Mojżesz Sperlwr, w Pilznio Julian  
W in a r -k i .

pow. p o d b a ; e c k i m : w Horo- 
żance Apolinary Bobrowski, w Podhaj- 
caeh Wydział rady powiatowej, w Wi- 
euiowczyku gmina, w Zawałowie Rólko
rolniczo.

W pow. p r z o in y s k i rn : w D ubie­
cko Antoni Moryl, w Krasiczynie Kółko 
rolnicze, w Krzywczy Kółko rolnie/a , w 
Niżankowicach dr. Stanisław Ruczka, w 
Przemyślu Tadeusz Cieśliński

\V powiecie p r  z e m y ś 1 a ń s k i m : 
w Dunajowie Kolko rolnicze, w Glinia­
kach Stanisław Burliga, w Pizeinyślanach 
Kółko rolnicze.

•W pow. r a w s k i  m : w Lubyczy
Markus Gelber, w Mngierowie Motio Ru- 
melt, w Niemirowie gmina, vv ]'otyliczu 
Gelber i Mmrz, w Tia 'v|H. Ruskiej Antoni 
Skotnicki, w Uhn<>\vi'‘ Michał Janicki.

\ii pow. r o h a t y ń s k i m :  w Boł 
szoweaclt Romuald L immowski, w Bu- 
kaczowcacli gmina, w Bursztynie gmina, 
w K iu b y n ip a c h  Erazm Zaremba, w I’od- 
kiimieniii W olf BuJLf, w Roba ty ::ie gmina.

W pow. r o [j c z y c k i m : w D ębicji 
Rop -życacfi i S^dziszv>.v\ i,e Tow. band owe 
w Dębicy.

W pow. r u d o c k i m w koinaHnie 
Hipolit Wąsowski w Ludkach Stefan 
Janko.

W pow. r z e s z o w s k i m :  w BTa.o- 
w i e  Jędrzej Jakubczyk, w Czudcu Kółko 
r o l n i c z e ,  w Głogowie Michał Gniewek, 
w R aszow ie  A Roni Klnz, w Strzyżowie 
Kółko rolnicze, w Tyczynie gmina Dy.ą- 
gówka.

W pow. s a m ii o r s k i . a :  w  ̂
J a n  Za-harski, w Sa mb or ze  Bron is ław  
Bukiety ński .

W pnw. s a u o c k i m
"     £*

K c p e r to a r  t e a t r a l n y .  W teatrze let­
n im : Dziś we wtorek po raz trzeci „Dzie­
sięć dni wPireneacfi", podróż spacerowa n 
5 aktach a 9 odsłonach, przez Pawła Fer 
riora, muzyka L. Varr,ey’a. —  ju tro  tre 
środę w .teatrze hr. S k a r b k a : „Żywy W-' 
sąg‘:, obraz dramatyczny w 6 obiazach -we 
obalda Cigoni’ogo. Dzisiąty gościnny występ 
p. Heleny Marcello, artystki teatrów war­
szawskich.

W teatrze letnim p ro d u k c je  magiczne 
Chevaliera Thorna.

Łuce

Dżuro-

w Bukowska,
Jaśliskach. Rymanowie, Sanoku i / a g ó  
rzu, Wydział radv p 'w iatowej.

W piw. ś n i a t y  ń  s k i m : w 
wie, Kółko rolnicze; w Sniatynio i Aa- 
błotowie, N arodna Torhowla.

W pow s o k a l s k i m :  w Bełzie,
A braham  R eirnann; w Krystonopolu 
g m ina ;  w Sokalu A braham  ' Reimann 
w Warężu gmiua.

W puw. s t a r o m i e j s k i m : w Chy- 
rowie i Starej so li  Karo] Jędrzejowów 
Józef Mścitrójewski i J a n  S trze leck i; vv 
Felsztynie  Kółko roiniczi1; w S tarem  mie­
ście B arbara  Lityńska  i Leib E rlbaum ; 
w Topolnicy Błażej Rudnicki.

tomu, gdy jeden z deputowanych

czynili d. 25. bm. kroki u su łtana w 
celu uzyskania zmiany wyroku, zapa­
dłego w proce.de Armeńczyków, szcze­
gólniej zaś wyroków śm ierć1. Sułtan  
przyjął te przedstawienia z wielką ł a ­
skawością i nic ulega wątpliwości, iż do 
prośby tej się przychyli, temburdziej, że 
suitun już na początku procesu objawił 
swoje życzenie trybunałow i sądowemu 
w Angorze, nby proces był łagodnie  
przeprowndzony. Jeśli  n rm o  to wyrok 
zapadł tak surowy, je s t  to tylko dowo­
dem, jak  ciężkie b^ły zbrodnie, które 
sądzono. Pojawiła się pogłoska, że su ł­
tan już onegdaj, jako w pierwszym dniu 
święta Kurban-Bairara, u łaskaw ić miał 
pewną część skazanych; więcej prawdo- 
podobnem jest jednak przypuszczenie, że 
ak t ułaskawienia wstrzym any będzie aż 
do chwili wydania wyroku przez trybu­
na ł  apelacyjny.

p rz y z n a ją  R osy i  p r a  wa p a ń s tw  n a jb a r ­
dzie j  u p rz y w ile jo w a n y c h  i m ak sy m aln e j  
p o dnoszące j  t a r y f ę  d o ty c h c z a so w ą  c zę ­
ścią  o 30, częścią  o 20 p ro cen t ,  d la  r e ­
s z ty  p a ń s tw  eu ro p e jsk ich .  Cło od t o ­
w a ró w  p a ń s tw  eu ro p e jsk ich ,  k tó r e  nie 
p r z y z n a ją  R osyi p ra w a  p a ń s tw  n a j ­
b a rd z ie j  u p rz y w ile jo w a n y c h  , b ędz ie  
o 15 p re  p o d w y ższo n e .

M in is t ro w ie  s k a rb u  i s p ra w  z a g ra -  
n iczu y ch ,  za  p o tw ie rd z e n ie m  ca rsk iem , 
u s ta n o w ią  t e r m i n  i p a ń s tw a ,  do k t ó ­
ry c h  t a r y f a  m a k s y m a ln a  m a  b y ć  z a ­
s tosow aną .

P o ch o d zen ie  t o w a r ó w  p a ń s tw ,  k tó ­
ry m  Rosy a p r z y z n a je  ta ry fę  m in im a l ­
ną, m a ją  pośw iadczyć  k o r z u lo w ie  ro- 
sy jscy , a lbo  in n e  do te g o  u p o w a ż n io n e  
w ładze .

P a r y ż  d. 27. cze rw ca, „Aiency°. 
H a v a sa “ donosi, że a m b a sa d o r  f r a n c u ­
ski w W iedn iu , p. Decrais, m ia n o w a n y  
został am basadorem  w L ondyn ie .

N a wczorajszem  posiedzen iu  kom isyi 
ełowej oświadczył m in is te r  sp raw  z a g ra ­
n iczn y ch  D eyelle , że n aw iąza ł  jeszcze  
przed Kilku miebiącami rokow an ia  z A u- 
b tro -W ęg ram i w sp raw ie  zn iżen ia  cla ad 
w in  francuskich.

Otwarte* tu  m ię d z y n a ro d o w y  kongres  
k ry m in a ł  s tyczny .

P a r y ż  d n ia  27. czerwca. F io n re n s  
wytoczył dz ienn ikom , k tóro  p rz e p isy ­
wały mn ja k ą ś  rolę w  fa łsze rs tw ach  
Nortona, proces /> oszczerstwo.

T e leg ram y  z L o n d y n u ,  n a d a n e  w czo­
raj o godz. 7. wieczór, zaprzecza ją ,  j a ­
koby H e r tz  um arł.  Ma się on ty lk o  ba r­
dzo k ry ty czn ie .

Sofia  d. 27. czerw ca. W y g o to w a n y  
w łaśn ie  a k t  o sk a rżen ia  przeciw  b iskn -  
powi t irnow skir mu, K lem ensow i, zarzu­
ca m u zdradę stAnu i w y s tę p e k  przeciw  
osobie księcia.

B e l g r a d  dn ia  27. czerwca. SkupcEy- 
n a  zgodz iła  się na p rzed łu żen ie  budżetu 
uohw alonego n a  ob ecn y  ro t '  budże tow y, 
kończący  się 30. czerwca, po koniec  r o ­
ku kalendarzow ego.

Osta tnie wiadomości.
Sta ła  komi&yą podatkowa Izby po- 

słów7 ma przerwać z końcem bieżącego 
miesiąca obrady i podjąć je  ponownie w 
jesieni po zebraniu się Rady panstwt.. 
uiomisya zajmowała się dotychczas p ra ­
wie w y b ran ie  podatkiem osobisto docho­
dowym i przedyskutowała część postano­
wień odnośnego irzed lożcn ia  rządowego.
Skuli progresyjnej jeszcze nie załatwić} 
n o , przekazano ją  ściślejszej kąrnisyi. 
EfźTJ)e'łna"]cfrrnffia"hędzie 'mogła zająć

____________________________________________ .t
do 100.70. B-ł»l;u kra;«twego i 1/? ’ * l° s- w 51 I*# 
100-50 do 101 20 . Towar*, kredyt, crw.l. ćiftmsk i" ' 
'■8.50 (:(> —■— , i ,; »s. w : :  ij L t 08 23 do — ■— , 
A1/-0,o lo s .w ó i l .  .TdOO Jo 11)0 70, i";,, los. w 5il 
latach ;--8 50 ,ł«> — — .

L is ty  d lu ż u e  na 100 zł Z ik ł. kred. włożę 
w likw. do —.— . (l^ólnoco ro niczo k i-.ly t
Ziikla la dla (tali jy: i B'ikowiuv w iikw r'.° , los
K l rr latsch  ~,i>. — do —.—

Obiifc-f Kii ly.i : indem ::izacy;ne galic. 5“ ’,
m. k . — .—  do — . •••. funduszu prop i n s -
eyjnego t<8 00 do 98-70. haków, funduszu
pi opina y ja r gi> b°|0 1, 2  25 do —•— . kom. b.ufku
kra.uWHg:; .'vjs w. a. Z. o,u . — d o  , 5°'.,
ii. em. l n2 25 do — ■—. Pw.yezlia krajowa z ro­
ku M i i i  w? *. U *  OC do — , z roku

10o-4b > 1 0 1 1 0  4"[„ <16 20  do . Po­
życzki 4-pre. koronowej 96 20 do 9 ;-90.

L o sy : Li';'y uilasls lii';ii<>i.v,t żrl — jo  i5 .  — .
Losy in"a»'U - ' t a n - s ł a w o 39 50 ,lo 4 :5 0

W a lu ty : 4> :i I. w.r '-.-sirssi 5 80 jo  ó 90. N apo  
Kondor 75 do 9.85. Półitnperya? r.isywki 9.&J 
do . —. ii.ub-; te y - i r  ■'■•'■r.iri!'.1 1,30-00 do l 8  00 
:iubei ros-jSK: p . l : ‘ : 29 JO jo  * ‘80 50 l jo
marok <A.-: .: i - . 7 ; : 6 0 1 0  J  60 70.

Yi fs-.dt-r, i. 27. czerwca (tellurafowanM  
Kcnjky: wspólna papierowa 9S*20. jjre b m a

98 00, iMsstr. Kororuw* 96 60 złota 117’5» węg 
koron. 94 95 złota 116 3 ■).

A kcye p rz e d s ię b io rs tw  tra n s p o r tu w y e l i-B  >•
lei (}zeriiiowiei-ki ) 2-.3 UO Y.łluoeoę: ^ 2 9 6 0 -- 
Bańst.wowei 306 75, Połaocno-zicUo 1 -35 25, A ęg, 
półn.-waeiiod. — • ■, Południowej (i j[Uburdy) 
106 00, arc. A lbrechta (za 200) 96.00, Bukowin 
skich kolei lokalnych (za 200 ) 185 00  Kołołnyjskieh 
(za 200) — •— .

A kcye b a n h d w : ausl.:. węgiersk. n a  60 i zł.
991-— nngl >-»ustr. 15175, .Lf. i lerń ih su  259 90 
U nioiibontu 2 : 2  00. buków. Z ak ład  kredyt, zie©. 
za 200 zł. 13-)-— ezesk. B anku eskont. za 200 zł 
575, galic. Banku hypot. za 200 zł. 380, galie. 
banku dla handlu i przem ysłu za 2 0 0 . —‘— 
chorw.-słow. B an tu  kraj. hypot. 117 00 Żiwno- 
stenska banka 115.50. lvrciy ty  auscr. :A 1 — K re­
dyty węg 412 : 0.

P o ż y c zh ’ pu b lk -zu c  : Gal .  propinacym e 97 90 
buków, i rjiA... 102 0 . buk indernn. 000  00 , gal. 
kraj. z r. 18H ‘ 93 SO

L is iy  zu slirw u e  5 pr. Gal. Banku hypot. 
110-—, Gal. Zakł. kred. ziem. w lirakon ie 10l"50 
Gal. Tow. kred. ziem. .98 25, 4 '/'2 pr. B anku -.ra­
jonego  100-50, buków. Z akład , kred. ziem. 101 50 
5 p re . buków. Lasy oszw/.edu. ICO"—.

L o sy : ausłr Czerw, krzyża 18'10, węg. Czerw 
krzyża :3 00, B azylika— -—, K rasow skie 2 3 5 0  
Stanisław ow rkie 40' — . Tureckie 50 00.

W ul u ty : Kuble papier, i 2 9 —, 20-markówki 
12 08, ŻU-Yi-ankówki 9 30, sovereiugs 12 28, tu­
reckie liry złote 11 07 100 m a.kówki 60"35, wło­
sk ie  100 lirów ki 46-70.

jię  jeszcze przed odroczeniem tym przed­
miotem, to — zdaniem Starej Pressy  — 
rzecz wątpliwa.

Dzienniki centralistyczne są rozgnie­
w a n e  zamianowaniem księdza kardynała 
Koppu wicemarszałkiem sejmu pruskie­
go. Spodziewały się one, że w icem ar­
szałkiem zostanie który poseł ze s t ro n ­
nictwa nien iecko - liberalnego i liczyły 
prawie na pewne, że zostanie nim s łyn­
ny po lakożerca , superin tenden t  prote­
stancki dr. Hiiase ; nawet rząd krajowy 
miał w 1 vm duchu dać propozycyę. Zwa­
żywszy to, twierdzą dzienniki niemieckie, 
że nom in ac ja  księcia kardyna ła  je s t  kon- 
cesyą na  rzecz klerykalizmu.

No woje Wremia  pisze: Grupa po­
wracających z Ameryki em igrantów  pol- 
skii-h nabyła  na mocy zezwolenia rządu 
rosyjskiego grunta na Kaukazie, gdzie 
zamierza się osiedlić.

NoriłrlciR.sc/te AUgemeine Z tg . pisze : 
Z wyborów ściślcjs/.ych widoczną j e s t  
rzeczą po pierwsze, iż wszystko, co mo 
że być nazwane politycznie dojrzałem, 
oświadczyło gotowość do popierania po­
lityki rządu Rzeszy; po drugie, iż kraj 
chce wreszcie zerwać z frakcyjną i par­
tyjną polityką.

Konserwatywna K rruzze iiuw j zauwa­
ża, że liberalizm nie chciał dojść do in ­
nego rezultatu, więc: habeat s ib i!

Wolnokonserwatywna Post za znamię 
dotychczasowych wyborów uważa powrót 
rciiM-nra w Jaw nej sile, lecz- w więksżem 
skupieniu i ze wzmocnieniem żywiołów 
iuurchistyi-zn .--republikańskich(1); równo 
eześnid stronnictwa dawnego kartelu 
choćby nawet liczebnie wzrosły, to wró-

A r S . ™ ” * s' “  A W W o t -

walnej b i t w i . L f b o r e i S  J l ’* ?  T  
ożywia nas \ l f c y s tk ic h  7a n f  -° J6 
a d l  tryum f ^
. Soc-yali .tyęzuy 4e
wybory Aislfejsze, zazw yezai di„ ’ i 
nych  dernokre tów  tak  n i f d f e c f  S0CJ 
niosły  obecnie p a r ty i  św in i  ’ frZ-,Y" 
stwo 1 1  Wletne zw yC1?-

Przewódca skrajnych m . j , , .  ,, u
został nareszcie w H agen  wybrTny ' ^

np,Niektóre dzienm ki w u
Reichsbote, gorszą s ię i e s ^ ’

z,ranm Cesarz w yróżniał łaskawie obe- 
cnych na obiedzie , na, p r^ d ju w ie n iu
Polakow. Nie podonało się to w szowi­
nistycznych kolach niemiecki.-h a mia­
nowicie z ukosa patrzono, kiedy cesarz 
po pożegnaniu osobistem z kilkoma ty l­
ko dostojnikami najwyższymi, a  ryczał- 
towyni ukłonie dla reszty, jeszcze raz

TELEGRAMY.
W ie d e ń  d. 27. czerw ca. J e s t  r z e ­

czą  s tanow czo  p o s ta n o w io n ą ,  iż  R ada  
p a ń s tw a  zb ie rze  się p o n o w n ie  w  p ie r w ­
s z y c h  d n iach  p aź d z ie rn ik a .

W ie d e ń  dn ia  27. czerwca. 'W edług 
Polit. Corr., su łtan , odw dzięczając się 
carow i (za a lbum  z w ize runkam i ok rę ­
tów  rosyjskiej floty czarnom orskiej)  k a ­
zał sporządzić  dla ca ra  a lbum  z wize- 

. i runkam i floty turc-akicj.
W W e ń  d. 27. cze rw ca. N a jw y ż sz a  

R ad a  s a n i t a r n a  u k o ń c z y ła  o b ra d y  sw o ­
je  n a d  re fo rm ą  s tu d y ó w  m e d y c z n y c h .

T u re c k a  a m b a sa d a  tu te j s z a  z a p rz e ­
cza  s tan o w czo  pogłoskom  o w y b u c h u  
rew o lu cy i  pa łacow ej w  S tam b u le .

R ob o tn icy  za jęc i  p r z y  tu te js z e j  g a ­
zo w n i  i z a k ła d a n iu  w odociągów , p o ­
s ta n o w il i  s t ra jk o w ać ,  je ż e l i  im  p ła c a  
p o d w y ż s z o n ą  n ie  so s tan ie .

P r a g a  d. 27. czerw ca. T u te js z a  R a ­
da  m ie jska  u c h w a l i ła  u m ie sz c z a ć  t y l ­
ko czesk ie  n a p is y  ulic.

Surejk i w  D uohcow ie  i H n ie w in ie  
(Dnx, Brfix) skończono .

D u b r o w n i k  (R aguza)  d. 27. czerw ca. 
O dsłon ięc ie  p o m n ik a  p o e ty  G u n d u li-  
cza o d b y ło  się św ie tn ie ,  w obecności 
n a m ie s tn ik a  i m n ó s tw a  gości z Bośnii 
i S e rb ii .  K ról A le k sa n d e r  se rb sk i  p r z y ­
słał w s p a n ia ły  w ien iec ,  a  sk u p c z y n a  
se rb sk a  n a d e s ła ła  te le g ra m  p o w ita ln y .

D e r l l n  d. 27. o^erw ca. Z n a j le p s z e ­
go ź ró d ła  z a p e w n ia ją ,  że  N iem cy  m i ­
m o w s z y s tk ie g o  s ta ra ć  się b ędą  o 
zaw arc ie  k o n t r a k tu  h and low ego  z Rosyą.

B e r l ł n  d. 27. czerw ca. L iczba  p o ­
s łó w  p o l s k i c h  d o s z ła  p o  śc iś le jszy ch  
w y b o rach  do 19. B y d g o szcz  p o  raz  
p ie rw szy  w y b ra ł  Polaka , A n t is e m ita  
A L lw a r d t  p r z y ją ł  m a n d a t  w  A rn sw al-  
de, d m g i  m a n d a t  p o z o s ta w ia ją c  F o r ­
sterowi. O prócz  n ie g o  po d w ó jn ie  są 
w y b ran i  so c y a l is ta  B ebel i dw a j an t i -  
semici, k tó ry c h  b ę d z ie  r a z e m  17. Be- 
bel chcia ł  z a t r z y m a ć  m a n d a t  z H a m ­
burga , a le  k o m i te t  s t ro n n ic tw a  żąda , 
a b y  z a t r z y m a ł  m a n d a t  sz t ra sb u rsk i  
ja k o  św ieżo  d la  s o c y a l i s t ó w  z d oby ty .  
IV M o n ach iu m  w y b r a n o  s o c y a l i s t ę .

O b liczają , że z ogółu  10,145.000 
w yborców  glosow ało  7,400.000, a z ty c h  
w d u ch u  k o n s e rw a ty w n y m  985.000, 
M łtisem ickim  289.000 (Beri. Tagebiatt 
oblicza j e  n a  poi m il io n a )  n ac y o n a l-  
l ibe ra lny in  9o0.000, so c y a l is ty c z n y m  
1,714.000. D otychczas ,  j a k  się  zda je ,  
is tn ie je  m ała  w iększosc za  p rz e d ło ż e ­
n iem  w ojskow em  (1 6 p rz e c iw  1<7). 
Dziś je sz c z e  w iad o m y m  b ędz ie  r e z u l ­
ta t  z r e s z ty  w ybo ró w  śc is łych , w c z o -  
rvj odby tych .

C e ty ń ia  d. 27. czerwca. K s ią ż ę  w ró ­
c i  ze swojej podróży.

P e t e r s b u r g  d. 27. czerw ca. Jo u rn a l  
df S t. Fetersbourg  o g łos i ł  z a p ro w a d z ę  
n:e nowej t a r y f y  cłowej —  m in im a l ­
nej, k tó rą  będz ie  d o ty c h c z a so w a  z pe- 
w aem i zm ianam i,  i  t a  zo s ta je  p r z y ­
znaną  p a ń s tw o m  e u ro p e jsk im ,  kcó ie

Dział ekonomiczny.

Z rynków t&warowych.
Z boże  i p r o d u k ty  r o ln o .

W ie d eń  J. 27. ojfrw ca (le ljg r). Psze_-ie* n» 
inaj-ezorwieu O 00, na jesień 8-5 6 , żyto na jesień 
7-48, owie3 6  95.

— D o s ta w y  fila  w o js k a .  M in is te r­
stwo obrony krajowej rozpisało l icy tac ję  
na dostawę różnych przedmiotów go to ­
wych do umundurow<.nia i uzbrojenia, 
z pomiędzy k tórych w większej ilości 
dostarczone być m a j ą : 38.797 sztuk ka­
ftaników wi-łnianyck, 1G3.400 par gaw, 
3177 sztuk portepće d la  piechoty, 255o 
par rę-kaw;czek, 39.692 km watek, 3625 
sztuk pugil. n  sów dla podoficerów, 3764 
sztuk sznurów do flaszek polow y.h , 
lOo 480 sztuk eyfer alpakowych z k lam ­
rami i podkładkam i, 45^ sztuk zgrzebeł, 
2027 sztuk szczotek do koni, 161 sztuk 
der aa  konie, 21.136 sztuk flaszek polo- 
wych, 9425 sztuk n ic z  ń do gotowania , 
6812 łopat. Wzory ty h przedmiotów 
przejrzane być m ogą w kom endach  o- 
brony krajowej. O Aostawę ubiegać się 
mogą^tylko ci p rzem ysłowcy, którzy do­
stawić się mające przedmioty w yrab ia ją  
we w łasnych fabrykach lub w ars ta tach .  
Odnośne oferty wnosić n ideży do m ini­
sterstwa dla obrony krajowej w  Wiedniu 
i to najpóźniej do i 0. lipc-a.

Skarb  w o jsk o w y  zakupić  m a z w y c z a ­
jem  kupieckim  d la  m a g a zy n u  p r o w i a n t o ­
w eg o  w  P r z e m y ś lu  15.400 m ekrów  k’’bi-  
c z n y c h  tw a r d eg o  d rz e w a  o p a ło w e g o .  O d­
n o śn e  oferty  od d an e  być  nm ją najpóźn iej  
do d n ia  19. l ip ca  w b iurze  in t o n d a n t u -  
ry 10 korpusu w  P rzem y ślu .

— Ś lu s a r s tw o .  W enie rozporządze­
nia m inistra  hand lu  nprawnis świade­
ctwo ukończonej szkoły zawodowej ślu­
sarstwa w Św iątn ikach  do p row adzen ia  
prze ‘s ię b  orstwa ślusarskiego.

— fT y s ta w a  r ń z  i  k w i a t ń w ,  którą 
■ amierza urządzić Gal. Z jednoczone  T*iw. 
dla og odnietwa i pszczelnie twa odbę­
dzie się w dniach 9., 10 i 11 . ]jp clT iir
w ogrodzie botanicznym  wc L w o w i e __
Odroczenie term inu  wystawy okaza ło  eię 
k m c c z n e m  z powodu opóźn epua sre 
kwitn ienia  róż w tym  rok*:.

L o t o r y a  j j a n s tw o w s .  P rz y  c iąg n ie ­
niu odbytem 22. bm. padła, głó im a  wy- 
gruua 60.0GJ zł. na  nr. 253 9 6 3 ;  30.000 
zł na  nr. 188 9 4 7 ;  po 10.000 a ł .  n r .  
87411 i 207297; po 1000 zM 388S2 
39048 72510 91068 123716 137787.146326 
152557 235789 255558; po 500 zł. 24802 
48751 53936 55830 58062 801(X) 117919 
170681 172108 178006 20349-7 2.97945 
255637 266559 i 296079; po 100 z ł .  nr. 
83 3408 6912 12046 13622 17567 1.7720 
18645 19223 19837 21385 2 2267 20585
26627 38812 40100 43543 4 ;9899 50250
54080 55110 556«8 62073 1 ‘4485  66279
66962 67772 73187 73683 ?8 3 9 6  8O100
85299 86021 89969 95132 117251 98860
99556 108314 I M 3 5 3  115869  117257
i i S i 7  12P’219 12 ^3 2 6  126665

iro-SS. 137537 l f ^ 6 6  147583 
1 8 1  „158266 169482 181 742 169362 
l o L / i  174431 176275 178943 179874 
m f o r r  186140 136649 1»7180 187543

195287 196229 214468 220511 
2*1788 226246 232282 235669 242270
245921 245223 246808 247465 1 252473.

Przyj eohali do Lwowa.
dnia 27. czerwca.

Hotel Imperial. W.' hr. Zamoyski z 
Krakowa, Z. Meciszewski z Krakowa, M. 
Kiss z Budapesztu, Z. Trzecieski z Dynowa, 
J .  Bogdanowicz z Bogdanówki, W. hr. Sta- 
rzeński z Rosyi, Z. Guruiński z Tłumacza, 
W . Polański z Dublan, M. Janosz z Czer- 
niowiee, br .R othw iler  z Paryża, M. Skrzyń­
s k a ? ,  Żurawna, M. Jaruntowska z Załanowa, 
T. Żurowski z Brzeska, J .  P ukner  z Gajów 
morawskich, F .  Mayer z Gaj ów morawskich, 
W . Wasilewski z Siemuszowa.

H otel Szw ajcarski. M. Regwałd zCzer- 
niowiec, K. Borysławski z Czerniowiec, M. 
Zagórski z Dąbrowy, L. Męciński z Jaw o­
rowa, C. Spietz z Wiednia, Z. Stasiniewicz 
z Wierzbicy, J .  Skawiński z jYlaksymówlri, 
J .  Madeyski z Sokala.

I S s t r d e s ł a n a .

(Za tg rubrykę red ak c ja  nie odpowiada).
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D r .  "E. B r i i h l
or^yislijp  jak  la t  p o p rzed n ich

w Gteichenbergu
(■„' zimit! w M era nie).

Wiadomości giełdowe.
L w ów  dnia 27. ezerwe* (Z Izby handl

A k c je  za sztukę: Kolej gai. Karola Ludwika
200 7,t. in. k. *41075 do 21B75. Kolej L-ow  -Czern.- 
Jasska  po 200 zt. w. a. 256-o0 do 2S9'50.. Banku 
hipotecznego po 200 zł- w. a. 375.— do. — 
Banku kredyt. Kalie, po 200  zł. w a. —. d ,o 2 t;j. .

L is ty  z a s ta w n e  za 100 z ł . : Banku h ip o t. gal. 
5°'„ losow. w 4. lat. 10120 lo 01.90. z 10’ „ 
ple© . 110.10 do 110.80, 4‘/t 7„ los. w 00  la t .  lOÓ-OO

  chorot) sLórnycłi i wenerycznycu

D r .  S t a n i s ł a w  S o c h a n i k
b r ły  lekarz na k linice p » f .  K a i^ irg o  i oddziele 

prof. Langa we iłied u iu
mieszka plae Bernardyński 1̂  18. I . piętro.

Ordynuje od 1 1 -  i od d - o .

Z akład fotograficzny
artysty  m alarza

L. K O F H L E R A
we Lwowie pl. M aryacki (wejście od ul. K rętej).

Zdjęcia i powiększenia.
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D R O B N E  O G ŁO SZENIA
po cencie od wyrazu.

N ajm niej za 10 et., tylko codziennie.

Ł a w k i o g ro d o w e  dług. 180 cm. złr. 8'50.

RO N D L E  mosiężne de Bmażsnia konfitur 
sztuka złr. 2 40, 3-—, 3'50, 4 '— i 4-5'j

poleca P io tr Chrząstowski, handel żelazny 
we Lwowie, plae Kapitulny 1 , naprzeciw 
katedry). Cenniki ilustrowane różnych arty 
kulów do dyspozyeyi. 573

Rl  F R Y , K U F E R K I ręczne, Torby z u- 
rządzeniem i bez. Torbki z paskam i i 

wszelkie przybory do podróży, sprzedają 
najtaniej S. Gabriel &. J. Chlebownik , we 
Lwowie, plae H alicki 1. 3 . o83

BA W E ŁN Y , kordonk i, jedwabie, kanwy 
juty, jawy i congres , ifilofloss , filozella 

i złoto do p ra n ia , poleca najtaniej J a n  
D z ie w o ń sk i, Magazyn drobiazgów dam ­
skich , Lwów, H alicka 8 . 590

K r z e s ła  o g ro d o w e  sk ładane po złr. 260 . 
l la lk o n y , s z ta c l ie ty  grobowe kute i wszel­
kie roboty w zakres robót sztucznych ślu­
sarskich ęKunstschloserei) wchodzące, wy 
konuje we w łasnej pracowni w Krakowie 
O k u c ia  do drzwi, okien, kuchni, pieców na 

różne ceny i w doskonałych gatunkach
poleca 3626

A N T O P S 1  H A L S K l
handel towarów żelaznych 

w e L w o w ie , p lac  M aryack l 1. 9 .

g O N A  F R A N C U S K A  nie m ówiąca wca­
le po polsku, znajdzie przez czas w*|?a " 

cyi zsjecie przy dwu dziewczynkach. Ł a­
dna wymowa, łagodny  charak ter. Zgłosze­
nia do A dm inistracyi Gazety Narodowej 
pod J .  G. 089

10 lat stara prawdziwa żytnia 
wódka bez cukru i bez anyżu

_  .. SZW AJCARSKIM jest
do wynajęcia od 15. czerwca lokal na 

sklep lub restau rację .

^  HOTELU

669

PODZIĘKOW ANIE.
I  wie osiadł niedawno

W  m ieście Złoezo 
niedawno p. Józef G eld , do 

k to r m edycyny i wszech nauk lekarskich, 
który  w początkach swej dzia łalneśei w 0- 
koliey naszej od wszystkich, którzy go po­
znali, pochwałami obsypany. Mąż ten dia- 
gnoaiBta n iezw ykły, pracow ity, ludzki,
uprzejm y, bezinteresowny, tak się choremi
zajmuje, że nie tylko w dzień, ale i w no­
cy sam ich odwiedza. Już kilkanaście cho­
rych w Snowiczu biedniejszej ludności
z różnych naw et chronicznych chorób , ra­
dykalnie i to bezinteresownie w y le cz y ł, iż 
obowiązkiem mojem jeBt , temu szlachetne­
mu mężowi na tej drodze podziękować. - 
Przyjm  Szlachetny mężu Berdoczne dzięki 
udemnie za staranne wyleczenie moieh
wnuków pozostałych bez ojea i m atki — 
Snow icz, dnia 20. czerwca 1893 — P iotr  
Matkowski, gr. kat. proboszcz. 587

0 JC IE C  poszukuje d la swego syna (25
lat, religii rz. kat.), k tó rem u odstąpi 

realność wartości k ilkanaście tysięcy, żony 
gospodarnej, zdrowej, re lig ii rz. kat. Zgła 
szać się należy jak najspieszniej do : J. G 
w Zazulach poczta Złoczów. 585

B R Z U C H O W IC A C H  są w pięknem
położeniu, w pobliżu staeyi kolejowej, 

na letni sezon do wynajęcia 2 pokoje i 
kuehnia i 1 pokój. Zgłoszenia do drukarni 
P illera, Łyczaków 3.

Bałłabanówka
działa zupełnie jak prawdziwy 

koniak na ustrój ludzki
J łu te lk a  d u ż a  9 0  c t .

poleca handel

M L I  BIŁŁABISt

M M I*  .

A .  ! v  r z y s z t o f o w i c z

w e Lwów:© , p U c h a lic k i A. 2
p  o  1 e  o  a

Tapety, Materye na meble, Dywany, 
Chodniki, Firanki, Porty ery, Kapy na 
łóżka, Serwety itp. przedmioty dla nrzą-

W y e ł
Vi

dla Lwów

4588 dzeń pokojowych w wielkim wyborze.
W e L wot 

kw
N a prow i 

kw
Z a  g ra n i

Parkiety i posadzki deszczuikowe
oraz wszelkie wyroby stolarskie

jakoto: drzwi, okna, k rzesa , stoliki ogrodowe itd.
poleca fabryca parowa

B R A C I ItfCJZlSLAI
w e Lw>wl# 4410

Poszukuje zahupna większej ilośoi m ateryałów, a to : brusów sesno- 
wych , dębowych i jaworowych w riżnych grubościach i długościach.

\ /

4591

we Lwowie.
Zamówienia z pro w incji uskutecz­
niam odwrofną pocztą, w większej 

ilości koleją. 4587

Ceraty, Obicia powozowe 
Dywany i Chodniki

poleca najtaniej 45<9i
ST. W Y S Z Y Ń S K A

Lwów, Kopernika 16._________

Do sprzedania

realność
12 m orgów  ornego  pola i p o t rz e ­
bne  za b u d o w an ia  gospodarcze .  -  

Z g ło sz en ia  pod ad resem  :

Leon Machnicki — Olejów.

Parowa fabryka pierników
H . C Z Y Ń 8 K I E J  W  JA R O S Ł A W IU

poleca znakomity 4488

PIERNIK KRÓLEWSKI
nadziewany konfiturami i m igdałam i, 

elegancko pakowany, sztuka 20 et. 
W łasne składy,: LWÓW u]. Halicka, 

KKAKÓW Sukiennice.

2 wagi mostowe
po 80 cetnarów, (klg. 4000), z Żelaznem: 
trawersam i, skalą i ruchomą wagą, całkiem 
nowe i nieużyw ane, niezbędne dla każdego 
większego gospodarstw a, a każdej gminie 
pod grzywną złr. 100 urzędownie polecone, 

tudzież ’

2 wagi UJ wasala bydła
APTEKA4570

w powiatowein m i'ście  do wydzierżawię 
uia. Bliższa wiadomość u właściciela 
apteki W łodz1 m ierzą B ilińskiego we 
Lwowie ulica Unii Lubelskiej Nr. 17

Obrotni agenci
którzyby zająć się chcieli sprzedażą dozwo­
lonych ustawą losów na rozpłatę miesię­
czną, mogą otrzymać wysoką prowizję, lub 
też w razie umowy nawet stałą  m iesięczną 
płacę. Oferty adresow ać: „B tm k -A b th o T  
lu n g  des „ M a g y a r-M e rcn r“ , H u d a p es t, 
LV., H a tr a n e rg a s s e  15.“  4547

Niżej pop isan i mają zaszczyt zawiadomić , i i  % dniem 1. 
lipca b. r. o twerają  w mieście tatejszem Dom banklurski pod
firm ą:

1Towarzystwo
Schellenberg i Kreyser.

wymiany

Do Krynicy
B IU R A

0 :
b iu r a

i  <

przybędę 1. lipca aa sezon kąpielowy, zaopatrzywszy mój ma­
gazyn w uajmodniojsze paryskie kapelusze , kwiaty itd.

M. T O P O L H I O K A
wo L w o w i e ,  p la e  l » r ) a c k l

i
1 U. AB91

K X X X X x X X X X  X X  X X  X X  X X X  X X X  XX*
y  Fabryka świec woskowych i blichownla wosku

* F r y d e r y k a  S c h a b n th a
*
*
*U

Wieloletue doświadczenie w zawodzie bankierskim oraz roz­
gałęzione stosunki na obcych targach bankowych stawiają nss 
w możności zadośćuczynienia wszelkim wymaganiom Szanownych 
naszych klientów.

Polecamy przeto nasze usługi łaskawym względom i zosta­
jemy

* unanoiemnem 4604

Paweł Schellenberg, Oskar Kreyser.

HERBATE
rosyjską, z plantacyj spółki 

kazańskiej
przewyborna w sm ak u , zapachu i wydat- 
nośai, funt po złr. 2, 2*40, 3 , 3.60 1 4-80.

L .żd o  na 1000 k lg ., ze skalą i ruchomą 
wagą, 1 poręczami i schodami, nowe i n ie ­
używane, wszystkie 4  ze sławnej fabryk 
B u g a n y l & G o., silnie zbudowane, urzędo- 
wnie cechowane, pojedynczo, d la braku 

miejsca bardzo tan io  do sp rzedania .
Łisenmobel und Waagen-lager

I. Seilem Ł dte  12, im Hofgewelbe reehts 
In  W ien  43n2

\ I f C T V t t t l t i n  używane m arei listowe 
l l w A y o l K l U  zawsze kupuję. P rospek­
ty darmo. O . Z a o h m a y a r ,  N t l r n b e r g

PIĘKNA CBRA KOBIET
Od 1847 żaden p rep a ra t nie zoata l 

jeszcze w ynalezionym  któryby  mógł 
iść w  porów nanie z w odą w y t­
w arzan ą  z K W IA T Ó W  LILIO ­
W Y C H  przez P P .  P L A N C H A I S  
Sil E T  w ,P A R Y Ż U  dla u trzym ania 
PIĘK NO ŚCI cery , d la  sp ęd zen ia  
P IE G Ó W  i L ISZ A I.

W o  P a ry ż u  u l. C a u m a r tln ,  4 3 .W e
Lw ow ie w  ap tekach P P .M iko la .cha , 
R uckera, W ew iórsk tego  i w  skła-

H erb atę  O eylon
pół kilo złr. 1’80.

W y ś m i e n i t e  o k r u c h y
pół kilo po złr. 1 '60  i 1 '25

poleca 4529

GŁÓWNY skład  herbaty

Nlalwiny Sosnowskiej
Kraków, Krupnicza 15.

(Odprzedającym stosowny rab a t.)

d ach  p e r fu m .

Przewyborna w  smaku. 1 zapachu 
przez SUEZ sprowadzane

(J E R B A T Y
c h i ń s k i e

po złr. 2, 2-80, 3-60, 4, 4-40, i 5 za  I fu n t.

Wystawki Iierbaeiaue
po *łr. 1-50 i 1*70 za funt =  500 gramów

1 zupełnie świeżego transportu
poleca handel 3709

ST. 1MIEII1CZI
we Lwowie, Rynek I. 42.

K ARTY
do g r a n ia

z fabryki Piatnika 4502 

w h ts to w e ,  p r e f e r a n s o w e ,  t a r o k o  
w e, n i e m i e c k i e  I d z i e c in n e

pole aa

Hubner
L w ó w .  R y n e k  1. 3 8 .

1
we Lwowie

p rz y  n l ic y  P a t s k l e J  1. 1, w pobli­
żu o.k. N am iestn ic tw a i Sądu karnego

Dla mężczyzn!
Najpiękniejszym  wynalazkiem obecnych ezasew jest bezsprzecznie yalwa- 
nlozno-elektryozny aparat do samoistnego uźyola , który w osłabieniach 
siły  męskiej zawsze okazywał się bardze skutecznym . Lekarze wszystkich 
krajów polecają go gorąoo. Bardze łatw y i prosty sposób użycia. Nosi się 
niewidocznie w kieszeni kamizelki. — O pis p rz y rz ą d u  darmo. — 
W  zamkniętych kopertach za nadesłaniem  10 ct. w m arkach. Do nabycia u 
właściciela o. k- przywileju, i wynalazcy J .  A u g en fe ld , W ien, I. Scnuler-

strasse 18.

4308 §m

w e Ł w oetle  B yn ek  1. 45 4581
poleea nag rtd zen ą  Brebrnemi m edalam i zasługi, z istnisjąeyeh dotąd 

najp ięin lajaaą 1 najtrw ala ią

m asę do zap zu sozau ia  p od łog i
w p ięu u  ko lo raeh : N r 0 b iała  — N r 1 iaann iAre. r  •

-  5 ‘ r“ *b”"  -  * '  i  " £ S . r  * '•  *

asw MSSSKtS
itunjeh. Cenniki emtf.nhtmrr u

w,
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s e y m
bieg t
^ i e m ,  
w o a le  
*  obr
cjw m em[e

keteyeh. Cenniki sm tg ó io w t  no  V franee
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Ja w o r z e n a  Szląskn au s tr . (łsrn sd o rf) Z a k ła d  h yd ro -
p a ty e z iiy  i ż ą ty e a n y . U z d ro w isk o  k lim a ty c z n e . 
Leczenie elektrycznością, m asażem,' żętycą i mle­

kiem. Sezon od 1. maja do 30. września. Lekarz D r. E dm und K ow alsk i. 
Poczta, telegraf, etaeya kolei żelaznej. — Wyjaśnienia i broszury przesyła 

Ins] ek.ya Zakłada. 4381

C . K .  Z A K Ł A D  Z D R O J O W Y
Stacja k o le i: 

Muszyna-Krynioa
z Krakowa 8  godzin 
ze Lwowa 12 godz. 
z Budapesztu 12 g-

6 1

W sp ania le  u rzą d zon y , e le k tr y ­
czn ie o św ie t lo n y , za op atrzon y  

w  w o d o cią g i.
C e n y  m i e r n e .

Służba szy bka , pokoje z komfortem 
urządzone,

D la pod różu jących  10% opust.
Pościel i św iatło gratis.

Ceny pokoju od 1 z łr. począwszy.

d e lik a tesó w , w in  , w ódek, sp rze­
daż t y t e n in , c y g a r , m arek po­
cztow ych  , sp rzedaż drzew a opa­
lo w e g o  i  w ę g li k o stk . prusk ich

w e  L w o w i e
przy ul. Czarneckiego I. 2

w potliiu c. k. Namiestnictwa i Sądu karnago.

RESTAURACYA
i pokoje do śniadań.

P iw o  eksp ortow e okocim skie . 
A bonam ent ua ob iady m iesięczn ie

od 12 złr. i wyżej.

W zględom Szanownej Publiczności poleca się

liii Fabryka wózeczków dla dzieci 
i  foteli dla chorych.

O k ład y , we Lwowie J. Konigsbcrger, ul. Akade­
micka 3. Kraków: M. Nienietz Sukiennice 30.

F a b ry k a  1 s k ln d  g łó w n y :

L. Baumann yu, Lid!ngasse 3.
Ilustrow ane cenniki gratis i frnneo.

435q

m m m m  nmmmmm  ___

Galia, Bank kredyto
poeząw szy od dnia 1. lutego 1890 wydaje

4% ASYfiiATY KASOWI

GALICJI
• z o s c m w u  i e l a z l a t a .  

morza.

W miejscu poczta 
8 razy dzisnnio.

Telegraf.
Apteka.

4474

Ż ę t j  C m,

Najobfitsza
W Karpatach 590 metrów nad po
Od stacji kolejowej godsina dmgl, znakomicie utrzymanej.
Środki lecznicze: Klim at podalpejaki, kąpiele ielaziBta, nader ob 

fite w wolny kwa* węglowy, ogrzswane metodą Schwarza (w r. 189*
wydano ich 82.000). . . .  . „ nnń.

Kąpiele borowinowe, parą ogrzewano (w r. 189* wydane ich 12.0O0J
Kąpiele gazowe « nystego kwasu węglowego.
Picie wód mineralnych miejscowych i zagram cjnyeb  

Ke f i r ,  G i m n a s t y k a  l a c z n i c z a .  , v  ..
Lekarz zdrojowy Dr. Kopff cafy lenon i ta l .  ordynujący. Nadto 

12 I. kurzy wolno praktykującycli.
Spacery. Jlfefdzo rozległy park szpilkowy, snakonaicio utrzymany 

Bliiszs i da lsse  wycieczki w urocze Karpaty.
Mieszkania. Przeszła 1500 pokoi i  komfortem urządzonych, » po- 

ścUlą kompletu**, usługą, dzwonkami elektrycm ym i, piecami itd
Kościoł ł a c i ń s k i  i cerkiew. W spaniały Dom zdrojowy, kilka re ­

stauracji.  Kilka p en s jona tów  pryw atnych , mleczarni*, cukiernie.
Muzyka zdrojowa pod kierunkiem A. Wrońskiego od II maja.
Stały Teatr, koacort*.
Frekwencya w r. 1892 4600 osób.
Sezon od 15. maja do 30. września. W maju, czcrweu i wrz.am u 

ceny kąpieli, pomieszkań i potraw w głównej reatauracyi zniżone.
Rozsyłka wody mineralnej od kwietnia do l i s to p .d * ; składy we 

wszystkich większych m iastach  w kraju i za granicą.
W miesiącu iipou i s ierpniu  ubogim żadne u lg i ,  jak  uwolnienie

od taks zdrojowych itp. uJziclone nia cnataną.
Na żądanie udziela wyjaśnień: c . k. Zarząd zdrojowy w Krynicy,

z■SC

30-dniowem wypowiedzeniem

z 8-dniow em  w ypow iedzeniem ,
wszyatkio zaś znajdujące się w obiega ^1/i°/o A ey |cn « ty  k a so w a  z 90-dniowem w 
powiedzeaiem oprocentowane będą p o ezĄ w ea y  od  dnln  1. majQ ihoo

z 30 duiowem term inem  wypowjeozema.
y-

po 4°/0

Lwów dnia 31. (Stycznia 1890 .
* > f / r e h c t / a .

10 medali zasługi.

JASI 1H N A T0W IC Z
poleca niezawedne i wypróbowana

órodk! do wytępiania owadów domowych
mianowicie;

FENILIN
do w yn igE czen ia  moli z zaród  

karn i w  sukniach, futrach 
i mehlaek.

Flakon 60 ct.

Z i ó ł k a  a n t i m o l o w e
de przechowywania futer. 

Pudełko  30 ct.

G r r y l o n
wytrnwa azwaby, karaksny, 
utonojp, świerszcze, szczypaw- 

k i, karalnchy, prniaki itp.
Flakon 80 et.

m i k o t o n
nietawodny środek do wytę­

pienia pluakw.
Flakon 50 ct.

Proszek perski
do wygnbienia pcheł : 

owadów.
P aczk a  5 ,  10 ot.

Flakon 20, 30 ct 
H a ,  r n . - u . c L 1. 3 r

T 1 u lata 3 *Ł xiwe Lwowie: priT _i- "**
Halickiej róg Boimów. Kopernika 1. 8,

W  K rakow ie; 8iiki«nnifta \

Papier antimolowy
ochrania od moli futra, suknie 

portiery, firanki i meble. ’ 
Sztuka 3 ct.

t. p.

I E P 3 , 3 p l © £

przy ulicy

20. Czerntowce: Rvnek l. 2.

F w l b r  3 ^  J c i

V ' '  W  Z u a im .
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SKŁADY:
/ .  w  o  w

Pln« Maryackl 1-

W iedeń, Praga,
Wallfi»ch|łBii 13 Ohitj»»s» 14.

Grac,
Poitplata Nr. 2. 
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Situczne wyroby fajansowa 1 majolikowe

W poBzynająoyoh się i chroniotnyah .uehot..*,

0 1 e i c h e n w ; ~
zarówno a powodn iwoich urządzoó, jak o te i d U  > ,
Najtroskliwsza desinfekeya wsaystkish lokalnośo? W  g0» wilgotnego klimatu, 
bmetach. -  Przeciwko ohrypce, chorobom nardn • w oddzielnych go-
•ą urządzenia inhalicyjno, pneamatycane i Włj_. 1 n 7lt Mtmio, emfyiemia itp.

w  O leiokouberwnbardso skuteczna. Zupełne bezpieoieastw. nri.
*81 w* wssystkioh oddziałach IłOiniozyoi, f  .* **pr#s»*d*»ni» id ta in łj  u r s to -  
eyjny*K ‘ Jwsobnieuyoh g a b in . t . tó  inhal*

W sk rofu łach , besk rw istośc i, b le ito zo .
w»dy * • 1 r«konwal*ae*ntów ż*Ja«łit*

Gleioheubersr
jako to : źródła E M Y  1 ST A L O W E  Ż R Ó iw n  ^  

okazały się niezawodni* skutaezne i p o m o cn i D^ ° .K L A U S E N  
kojne powistr 
wodoleezenie

w ohronieznych reum atyzm aen stawów i „oLL «J»*os* i psrsądsk. 
arodła Konstantego, jakoteż kąpiele i w odoleesenit w » v , °  j  §it  »*r6 wno- w aausdzit

G l o i o ł k G n b o r ^
prawili niezrównane. Łagodny, c iep łj klim at bez przeciągów.
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Og-łoszenie.
Celam ob̂ adzeniA sekretarza Rady powlaio-

YteJ w  N I s k u  > roczną plącą 1000 ilr .  i Buliieo ^omiesik*' 
ulem, rozpisuje się uiiii*jizem k -akura do 10. lipca 1893.

Kompeleaei zeeheą się x poiryżsaym tarmiaie agłukiś W 
należycie adstruowauych podaniach 4o Wydaiału powiatoweye, 
wykazać dotychczasowe zajęcie , tud s ie i  uabyeia naloł;t#j pr»k- 
t jk i  w zawodtio polityczno - admiuiitr&cjjujm.

Z Wydziału Rady powiatowej
N isko, dnia 19. czerwca 1893. 4684

W yborne

n iek lejon e TOTKI
* Prawdziwyoh bibułek franouskloh 

połcia

M I I I  TUTES CI5I8ET0IIC1
AST0NIEG0 GAWŁOWSKIEGO

l a l a ,  u l t a a  S i l t r i | 0  1 .  I Ł

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Pla.toR Koltecki.
drukarni i litogr. ra i Spółki (Telefonu Nr. 174*).


